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— Jutro, o godz. 8-ej zrana, w kościele N. Panny Ma- 
rji. na Nowem-Mieście odprawiona będzie w kaplicy Ma- 
tki Bozkiej uroczysta woty wą, 

— Jutro, o godz, 9-ej zrana, w kościele Przemienie- 
nia Pańskiego (po:kapucyńskim) przed ołtarzem N. Panny 
Marji odprawiona będzie solenne wotywa. 

— W.kościele św. Jacka (po-dominikańskim) jutro, 
© godz. 7-ej zrana, odprawiona zostanie przed ołtarzem 
Matki Bozkiej Różańcowej uroczysta wotywa na intencją 
braci isióstr bractwa. Różańca św. 

— Jutro, o godz. 94 zrana, w kaplicy Niepokalanego 
Poczęcia N. Panny Marji w kościele archikatedralnym 
éw, „lana, odprawiona będzie solenna wotywa na intencją 
członków bractwa archikonfraternji literackiej. 

— W kościele św. Anny (po-bernardyńskim) jutro po 
nieszporach wystawiony zostanie N. Sakrament w mon- 
strancji, poczem odśpiewana będzie litanja o Sercu N. 
Panny Marji przed wielkim ołtarzem, w końcu zebrani 
otrzymają błogosławieństwo kapłańskie. i 

— Jutro w kościele św. Ducha (po-paulińskim) odpra- 
wione będzie całodzienne nabożeństwo odpustowe z nieu- 
stannem wystawieniem N. Sakramentu, kazaniami i proce- 
sjami ku uczczeniu św. Agnieszki, panny i męczenniczki, 
patronki bractwa panieńskiego, przy tymże kościele ist- 
miejącego. Wotywa przed ołtarzem Matki Bozkiej Czę- 
stochowskiej wyjdzie o godz. 10-ej zrana, suma o 11-ej, 
zaś nieszpory z kazanjem o 4-ej po południu. 

— Z dniem jutrzejszym w tymże kościele rozpoczyna 
się nowenna dla przygotowania wiernych do godnego ob- 
chodzenia uroczystości „gromnię*, czyli Oczyszczenia N. 
Panny Marji, Z tego powodu codziennie, przez dni dzie- 
więć, o godz.-9-ej zrana, po wotywie, jaka tam o tej po- 
rze bywa odprawiana ku czci Matki Bozkiej Częstochow- 
skiej, kapłan wraz z zebranymi odprawiać będzie przepi- 


sane modlitwy. _. y 


PRZEGLĄD POLITYCZNY. 
-Urzędownie zaprzeczono w Wiedniu wiadomości, 
że wdowa po arcyksięciu Rudolfie, arcyksiężna Ste- 
fanja, zamyśla wstąpić w powtórne związki małżeń- 
skie z księciem Miguelem Braganzą. Ponieważ je- 


dnak urzędownie zaprzecza się z zasady każdej nie 


w porę ujawnionej prawdzie, ponieważ dziennik tak 


Listy do Redaktora. 


IL 


Szanowny Redaktorze! W pierwszym moim liście 
Przyrzekłóm ci, zanadto może zamaszyście, * 
Wskazać drogi, jakiemi życie ludzkie płynie, 
Tu u nas, w galicyjskiej uroczej krainie. 
Przyrżekłem ci i jestem w niemałym kłopocie; 
Bo skorom się źagłębił w tej milej robocie, 
Ujrzałem tyle ścieżek i w lewo i w prawo, 
fijących się, niknących, zarośniętych trawą, 
Krzywych, ślizkich, idących stromo po pod górę, 
Bagnistych, prowadzących w przepaście ponure, 
e choćbym chciał rzecz dotknąć jaknajdelikatniej, 
Sam nie wiem, jak potrafię wybrnąć z owej matni; 


Tem bardziej, że jak grzeczny gospodarz w swym | 


[domu, 

Nie chciałbym żadną miarą ubliżyć nikomu. 

raz na sam początek mam trudność nielada, 
Mianowicie pytanie, jaką mi wypada 
Grupę społeczną u nas postawić na czele? 

ta warta niemało i ta warta wiele... 
Gdy jednak sprawę ubić raz jakoś potrzeba, 
Więc odwagi i naprzód! Wzywam łaski Nieba, 
I zaczynam od żydów. W przestrzeni i cząsie, 
Któż odmówi pierwszeństwa tej wspaniałej rasie? 
Ona to, wywiesiwszy na czaruym sztandarze — 
mę ryj — poniewiera ludzkości ołtarze, 

lepia w jego potęgę zachwycone oczy, 
I raz wstkniętą drogą = kopsekwentnie krocky, 


Miedakcja, Administracja t Drukarnia: Plac Teatralny nr.9. — 
SS WY Lodzi kantor własny, Piotrkowska J/284, telefonu nr. 342. 


| znakomicie informowany, jak Neue freie- Presse, nie - 
| popełniłby kłamliwej niedyskrecji, gdyby na dnie | 


IPA. SĘ 


| WARSZA 


wychodzi w dni powszednie wieczorem, w niedziele i święta zrana, a nadto wychodzą 
powszednie, z wyjątkiem dni poświątecznych, dodatki poranne. 


ROK 'SIEDMDZIESIĄTY DRUGI. 


Ogłoszenia i prenumeratę przyjmuje kantor Kuriera Warszawskiego codziennie od godziny B-ej rano do B-ej 
wieczorem,- W- niedziele i święta od godziny 10-cj rano do 1-ej po południu. 


* > <wvm Varia | zw. a 


c Dnła Il (28) stycznia 1892 r. 


OGŁOSZENIA, 


Reklamy: za jeden wiarsz 
garmontowy albo jego miejsca 
pierwszy raz 25 kop., każdy nas 
stępny raz kop. 20, 

Nekrologja: za wiersz 15 kop, 

Zwyczajne ogłoszenia: za 
jeden wiersz petitowy albo jego 
miejsce pierwszy raz 10 kop., 
każdy następny raz 8 kop, 

Małe ogłoszenia za jeden w» 
raz po 2 kop. każdy raz, ogłosze: 
nie minimum 20 kop. 

estana: za jeden wiersa 
garmontowy i, 4 

Ogłoszenie, de Kurjera przyj. 
muje także Binro Rajohmana i 
Frendlera, ulica Senatorska, 


Telefon Redakcji nr. 268. — Telefon Administr, 343 


pogłosek nie tkwił pierwiastek ora warto 
Jest rozejrzeć się w okolicznościach i osobach. 
Książę Miguel de Braganza jest bratem rodzonym 


‘Ludwika. Liczy on lat 39, posiada stopień podpuł- 
kownika w siódmym pułku huzarów austrjackieh. 
Był ożeniony po raz pierwszy z księżniczką Elżbietą 
Thurn-Taxis i jest od r. 1881-go wdowcem. Arcy- 
| księżna Stefanja liczy łat 27. 


| 


się arcyksiężky - wdowy do rodziny arcyksięcia 
Karola-Ludwika, a zwłaszcza do jego żony Marji- 
Teresy; zapisano, że Stefanja w ostatniej swej po- 
dróży do Monachijam zatrzymała się dłuższy czas 


Miguela, którego troje dzieci chowa się w domu księz- 
twa Thurn-Taxis. 


W Monachjum, kędy stroniąca od czasu żałoby 
swej przed wielkim eeremonjałem acyksiężna-wdo- 


bawarskiego Luitpolda i 4 wyjątkowemi honorami 


też w stolicy bawarskiej powszechnie o projektach 


małżeńskich mówią, podobnie jak w sferach dwor- | 
skich i przydworskieh Wiednia. Tutaj dodać należy * 
na wszelki wypądek, że książę Miguel posiada | 
dwóch synów: Miguela (ur. 1878-go r.) i Franciszka- | 
Marję-Teresę | 


(1881-go r). 

Projekt prawa szkolnego, wniesiony wd. 15-ym 
b. m. w sejmie pruskim przez ministra oświaty, hr. 
Zedlitzą-Trittschlera, wywołał wszystkie złe duchy 
fałszywego liberalizmu na zawzięty hare opozycyjny 


przeciw wskrzeszeniu w Prusiech „szkoły wyznanio- ` 


wej”, przeciw dopuszczeniu duchowieństwa do egza- 
minowania nauczycieli ludowych, przeciw uprawnie- 
niu szkół prywatnych i t. d. Stanowisko ministra i 
jego projektu określone jest wszakże jasno w arty- 
kule 24-ym konstytucji praskiej z r. 1850 go, który 
powiada: „Przy organizacji publicznych szkół ludo- 


| 
| 
| 
5 (1879-go r.) tudzież córkę, 


| To też genjusz jej złoty wpośród nas się pleni, 

I wszystkich nas zagania do swojej kieszeni. 

Po żydach, pierwsze miejsce zajmują książęta, 

Hrabiówie, baronowie i inne panięta, 

| Tak zwana magnaterja i arystokracja, 

| Ta, że.u nas istnieje, jest kompletna racja; 

| Bo któżby bez niej dzierżył honory i władzę? 
Gdy się kiedy jakiego statysty poradzę, 

| Wyjaśvię ci to lepiej; a zaś teraz trzeci, ; 

| Wielki społeczny odłam niechaj nam zaświeci, 

A mianowicie szlachta na roli osiadła. 

i 


Tej jeszcze przed oczyma majaczą widziadła 
Dawno minionej chwały i dawnej potęgi, 
Lecz z nwagi, że los jej ciągłe sprawia cięgi, 

i I że śmiać się z niedoli jest poniekąd zbrodnią, 

| Podzielę ją na wschodnią tylko i zachodnią; 

| Czyli nomenklatura mówiąc polityków, 

| Na miłych Podolaków i pięknych Stańczyków. 

| Jedni i drudzy żywią osobiste cele, 

Tylko temperamentem różnią się o wiele, 

| Bo kiedy Stańczyk chadza milezkiem i kabałą, 

| Podole dużo gada, ale robi mało. 

| Wyjątki są — lecz giną wraz z pracą ofiarną, 
Jak w wymłóconych kłosach zabłąkane ziarno; 
Lub milczą, nie chcąc piersi dawać na szarpanie. 
Po szlachcie następują sławetni mieszczanie, 
Ci, jak to sami twierdzą, wyrośli nad tłumy; 
Są pełni pysznej buty, ambieji i dumy, 
Zresztą po co tu wiele gadać — są słąwetni, 
A że ja ich wielkości, choć mi głowę zetnij, 
Nie widzę — to nie racja. Muszą być mędreami, 
Tacy, co o mądrości swojej krzyczą sami. 


Piąta przez wszystkieh wielce ukochaną, 
Jest kójo nia radzimy w dzień, w noc, wieczór, Fano... 


arcyksiężny Marji-Teresy, żony arcyksięcia Karola- , 


Zauważono od dłaż- . 
szego czasu niezmiernie tkliwe i serdeczne zbliżenie . 


w Regensburgu i spędziła go w towarzystwie księcia | 


była przyjmowaną, wydano nawet ku czci jej w osta- | 
tnią niedzielę wielki obiad dworski, któregoby z pe- | 
wnością w zwyczajnych warunkach nie przyjęła. To: 


wych uwzględniać należy, o ile możności (mżolichst) 
stosunki wyznaniowe”. P. minister wie przeto, na 
; co się powoływać, ma za sobą konkretne postanowie- 
, nie konstytucyjne i dopóki konstytucja praska sbo- 
, wiązuje, ma obowiązek ścisłego jej wykonywania, Że 
pp. Falk i Gossler w chwili radykalnego rozcietrze- 
w.enia się liberalizmu europejskiego pedeptali ken- 
stytucję, usunęli na bok wyrażne jej wskazówki i 
nadali szkole ludowej charakter bezwzględnie świe- 
cko państwowy, lekceważąc etyczną wartość wycho- 
wawczą pierwiastku religijnego i zaledwie tolerając 
w szkole początkowej, religję jako przedmiot interesu- 
' jący, ztąd nie wynika konsekwencja, aby każdy z ko- 

lei minister pruski miał prawo żyć w rozbracie z obo- 
| wiązującą konstytucją państwową. 

To też organy opozycyjne, zarówno wolnokonser- 
waty'vua Post, jak narodowoliberalna Nattonalzejtung, 
żądają ni mniej ni więcej, jak zmiany konstytucji 
lub takiego interpretowania jej artykułu 24-go, które 


Wyraz „mżglichst*, użyty w konstytucji, nie należy 
do dwuznacznych, chyba że się chce jasny sens jego 
tendencyjnie wyrzucić za okno i zastapić nirzonką 
własnej wyobraźni. Opozycyjna prasa powiada, że 
prawodawea z.r. 1850-go wyrazem „mżglichst” do- 
| puszezał szkołę wyznaniową, „o ile na to okoliczno- 
ści dozwolą”; ponieważ zaś obecnie okoliczności cywili. 
zacyjne na powiązanie choćby najluźniejsze szkoły 
z kościąłem nie zezwalają, ergo — projekt br. Ze- 
dlitza sprzeciwia się literze i duchowi konstytucji! 
Rozumowanie zaiste pomnikowe. Czyżby istotnie li- 
| beralizm pruski nie znał o tyle historji własnego 
narodu, aby mie wiedział, w jakich warunkach 
powstawała konstytucja z r. 1850-go i że użyty 
(w niej wyraz „möglichst? na wręcz przeciwnych 
| oparty był premisach, że liczył on się z pewnością 
snadniej z każdem innem widzeniem rzeczy, aniżeli 
| ztem, które wyobraża stronuietwo, żądające bez- 
względnego rozbratu pomiędzy nauką elementarną 
a żywiołem religijnym. 

Niezmiernej doniosłości dla przyszłego rozwoju 
rzeczypospolitej francuzkiej jest ogłoszone w tam- 
| tejszej prasie katolickiej pismo arcybiskupów: Pary- 


DIES TOJA LLETZYKA CI 


| Lecz mu dotąd to nasze opiekuńcze skrzydło, 

| Tyle co umarłemu pomaga kadzidło. 

| Te pięć ras ludzkieb, siebie miłających srodze, 

| Żyje sobie .w Galicji, jako groch przy drodze; 

; Boć i żydów i hrabiów możnaby po trochu, 

| Ex re'skubanią u nas porównać do grochu. 

| Lecz o skubaniu potem; bo mi się wydaje, 

| Żem nie dość jeszcze jasno skreślił obyczaje, 

| To jest charakter ludzkiej, galicyjskiej rzeszy; 

| Co mnie, rzecz naturalna, niekoniecznie cieszy. 

/ Ale, jakby tu jaśniej? Ten nasz ukochany 

| Rodzaj ludzki ma takie typy i odmiany, 

| Gatunki, podgatunki, gromady, rodziny... 

Ze ażeby uniknąć zbytuiej gmatwaniny, 

Na zdrowy sens w poezji godzącej zdradziecko, 
Spróbuję się zabawić tak, jak małe dziecko: 

Czy ty znasz kalejdoskop? Jest to rodzaj rury, 

W której lada strzęp kształtne przybiera kontury, 
I nie jedną ci bajkę sam o sobie powie. 

Weźmy więc ową rurę i w nia ludzkie mrowie 

| Wsypawszy, zamieszane doskonale razem, > 
Zatrzymajmy się chwilkę przed każdym obrazem. 
Będzie to, w każdym razie, maleńką zabawą, 

| Cokolwiek za ogólną może i jaskrawą... 

Lecz właśnie mi nie chodzi dzisiaj o szczegóły, 

| Tylko o tło niejako do dalszej fabuły. 

Owo patrzmy: rój ludzkich przesuwa się twarzy, 
Wśród głazów i przepaści;—to mlodzi i starzy, 

| Ci wzrok błędny wiepiają w szczyty stromej skały, 
| Gdzie w mgłach spowite drzemią bladesdeały, ` 

| Tamtych myśl rwie się naprzód; a z ócz im wyziera 
| Dręcząca młode serca—dewiza—karjera. 
| 


Każdy z nich pełza, służy, kłania się i skacze... 
„Kilku loży na ziomi-=imyśdlell Inaczej! 


| licowałoby z duchem końca, nie środka XTX-go wie- - 
i ku. Ta ostatnia propozycja jest wysoce fantazyjna. 
wa zamieszkała tym razem w pałacu księcia rejenta | 


ża, Lugdunu, Reims, Tuluzy i Rennes, a Wżywajądć 
katolików frascnzkich do pogodzenia się z legalnie 
istniejącą republikańską formą rządu we Francji, do 
należytego posżanowania prawa i władzy, a prze- 
strżegańia tylko, ażeby to prawo i tą władza nie na- 
ruszały iuteresów i praw kościołą, Pismo to rozwi- 
ja życzenia, złożone przez Leona XIII go w liście; wy 
stosowanyth do areybiskupa paryzkiego, msgr, Re 
charda, z wyrażaem zaleceniem zakomunikowan 
go wszystkim biskupom francuzkim. 

Kampanja przeto, rozpoczęta przez arcybiskupa 
z Aix, msgra Gouthe-Sonlarda, skutkiem wyższej woli 
Watykanu; której echem były już pamiętne wystę- 
pienia kardynała Lavigerie przed dwoma laty, bie- 


rze inny obrót Katolicyzm we Francji przestaje być | 


odtąd synonime u monarchji, która utraciła wszelkie 
widoki wskrzeszenia się tam z popiełów, Leon 
XIII ty uznaje rzeczpospolita, pod warunkiem wsząk- 
że uszanowania przez nią interesów i praw kościo- 
ła. Dla czuwabia nad niemi wżywa on katolików 
francuzkich do żarliwego udziału w wyborach poli- 
tycznych, pragnie zatem stronnietwu katolickiemu 
wskazać drogę legalnej opozycji w parlamencie, 
która dażyć powinna legalaemi środkami do zdoby- 
cia w nim większości. Wówczas rzeczpospolita 
mogłaby stać się równie katolicką, jak imonarchja 
Bourbonów lub Orleanów., 3 


Nasz hands! mięsem. 


IL 


Przy prawidłowym biegu rzeczy, cena mięsa w hur- 
cie powinnaby stale być niższą przynajmniej o 2 kop. 
na funcie od ceny detalicznej z uwagi, że mięso za- 
wieszone w jatee wysycha i traci na wądzę, jak ró- 
wnież z raeji, że przy rozrąbywaniu jego także na 
wadze przecież nie przybywa, że nareszcie utrzyma- 
nie jatki i praca rzeźnika-detalisty muszą być taką 
różnicą ceny wynagrodzone. 

(Tymczasem wyżej wskazana różnicą 2 kop. na 
funcie należy do maksymalnych, Zdarza się bardzo 
często, że cepa detaliczna mięsa nominalnie jest ró- 
wną cenie hurtowej, zdarza się nawet, że cena hur- 
towa wyższą jest od detalicznej. 

Fenomen ten, który przy żadnym innym towarze— 
o ile mi wiadomo—się nie przytrafia, tłumaczy się 
względami następującemi: 

1) Jest z opójęwnąnoi św zg, cechą stosunków na- 
szych, że we wszystkich kierunkach przemysłu, 
w których można pracować prawie bez kapitału: 
napotyka się pewne przepełnienie. Detaliczny han- 
del mięsem do takich właśnie kierunków w pierw- 
szym rzędzie inoże być zaliczony. Wynajęcie skle- 
piku lub jatki z miesięczną opłatą z góry, kilkadzie- 
siąt rubli na parę skopów, parę cieląt i jakiego ta- 
kiego wieprzka, kilka ćwierci wołowego mięsa: oto 
cały nakładow; kapital większości naszych mięsnych 
kramów. Więc też byle czeladnik, który w tym fachu 
bardzo dobrze bedac wynagradzanym, noże sobie 
BEDERA IRACA EIR Aż W zk 


Obraz drugi: ten dzieli się na dwie połowy; 
Po obydwóch jaśnieją polityczne głowy: 
W prawo kopserwatyści—w lewo demokraci. 
Pierwsi, wiedząc, na zmianie ilę człowiek traci, 
Złożywszy dłoń na brzuszku, postępu się strzegą; 
Zaś demokraci pragną—djabli wiedzą czego, 

A może teź i wiedzą; bo gdy z drugiej strony 
Wezmę kolor tych stronnictw; biały i czerwony, 

I gdy widzę, jak nieraz, dostąpiwszy chwały, 
Demokrata się staje z czerwonego— biały. 
Słasznie mogę przypuszczać... ale mniejsza o to, 
W polityce nie zawsze honor bywa cnotą. 
Kalejdoskop potrząsam pó raz trzeci z rzędu. 
Krajobraz: faka, pole, pełno dymu, swędu, 

Dwaj rycerze na koniach, z przyłbicą spuszczoną, 
Harcują tam i nazad, tą i drugą stroną, 

Są to, na jednoj matki wykarmione chlebie, 

Dwa rody zamieszkałe u nas obok siebie. 
Harcują; 4 ukryci za przyjaźni eitn 
Przypatrując się sobie, mniej przyjaźnie—warczą, 
Obrazek zajmająsy—czwarty: rynek miasta; 
Tłum mężów w okularach kręci się i szasta, 
Pragnąc poruszyć kamień, co drogę zawala. 

Ten go obchodzi wkoło, ten zblizka, ów zdala, 
Ten ciągnie, ów popycha, ten wątpi, ten wierzy... 
A kamień w środku rynku, jak leżał, tak leży. 
Kto są oni mężowie, odgadnąć rzecz łatwa. 

Jest to inteligencja, co tak sprawy gmatwa 
Gadaniną stronniczą, luźną i niezdarną, 

Że w końcu proste łyki, zbite w kupę karną, 
Jak tam ich byle krzykaez popchnie i nakręci, 
Rozstrzygają rzecz każdą wedle własnej chęci. 
Obrót kalejdoskopu piąty: dwie tablice, 
Wskazujące paleami w dwie różne ulice, 

Ku jednej, gdzie widnieje szare godło: Praca, 
Nieliczna garść pocaciwców ciężkie kroki zwraca; 


, w Giągu röku lub dwóch łat uciułać samą na otwo 
'rzęnie interesu mięsnego póotrzebrią, próbuje Szeż 
| ścia na włąsną rękę. Jeśli mü gotówki nie starć 
| dopełni to kredytem, dostanie Kilka ćwierci mię 
co rano, 4 po południu lub riązajutrz po rozprze 
nia ża nie zapłaci. "e 
Ponieważ istnieje w sforach rzeźniczych przekona- 
nie, że na handlu miesa wołowem niema zarobk 
| więć też żyśków właściwych sziłka taki ktamarz na 
| ińnych Sion gatuńkach, ńa wołowinę zaś zapatruje 
się tak, jak kupcy kolonjalni na cukier, sprzedaje ją 
' bez zysku, czasami ze stratą, byle tylko za Z 
nizkiej ceny tego artykułu powszechnej i codzieanej 
| potrzeby pozyskać sobie kljentelę. 

Bardzo często się zdarza, że ten rodzaj spekulan- 
tów w ciągu kilku miesięcy bankrutuje, zarywając 
na pewne, zwykle niewielkie sumy tych, co im to- 
war kredytowali. Nikt się u nich o zwrot należno- 
ści nie upomina, nikt ich zwykle nie procesuje, gdyż 
| przedewszystkiem na nicby się to nie zdało, bo nie- 
| ma ich na czem poszukiwać. Były właściciel jatki 

idzie wówcżas z powrotem na czeladnika, żona jego 
| na skle ową, a z przedsiębiorstwa, prowadzonego na 
| rzecz włashą nie wynoszą oni nio więcej nad do- 
| świadczenie, że gdy się niema własnego odpowie- 

dniego kapitału, lepiej gyi cudze ucho, aniżeli wła- 
sne. Niemniej, jakkolwiek życie ich jest krótkie, 
sklepiki podobne, ciągle wyrastające i ciągle upada- 
jące, przez czas swego istnienia czynią konkurencję 
silną i przyczyniają się do obniżenia, często niepro- 
porcjonalnego, detalicznej ceny mięsa. 

2) Oprócz mięsa, rzniętego na miejscu, w War- 
szawie, przybywają jesienią, zimą i wiosną, póki 
pora nie jest zbyt gorąca, znaczne transporty mięsa 
z prowincji. Mięso to zwykle jest gatunku pośle- 
dniego i sprzedaje się w hurcie o 2, 3, a na- 
wet 4 kop. taniej od mięsa z wołów, bitych w war- 
szawskich szlachtazach. Ci więc rzeźnicy, którzy 
nie traktują mięsą wołowego, jako artykału dodatko- 
wego, jako tła koniecznego w jatce, nabywają zwy- 
kle na jedną ćwierć mięsa warszawskiego dwie 
ćwierci mięsa kolejowego, a wszystkie sprzedają 
w detalu po jednakowej cenie. Mięso warszawskie, 
zawieszone w miejscu widocznem na wabia, tworzy 
niejako wystawę sklepową i sprzedaje się wybre- 
dniejszym kljentom, kolejowe zaś biorą kucharki, 
zjednane koszykowem oraz kljentela uboższa, zmu- 
szoną odwoływać się nieraz do łąskawego kredytu 
rzeźnika, 

3) Mięso wołowe, ną mocy istniejącego iwa ju, 
nie sprzedaje się inaczej, jak z tak zwaną dokładką, 
Otóż w tej dokładce leży właściwy sekret pozornej 
stałości cen w sprzedaży detalicznej, przy ich jedno- 
czesnej zmienności w sprzedaży hurtowej i tajemni- 
ca tego taktu, że cena detaliczna bywa częstokroć niż- 
szą od ceny hurtowej. Bo chociaż nominalnie cena si 
nie zmienia, zmienia się za to rozmiar dokładki. 

| W epokach, gdy stosunek cen jest prawidłowy, do- 


- 
s 
- 


| kładka wynosi około 59/, do 10%,; w epokach zaś 
| gdy mięso w hurcie drożeje, dokłądka sięga: 15, 


20, a czasem nawet 259/,. 


| Obraz szósty nowego nie ma nic, niestety! 

| Z jednej strony mężczyzni—a z drugiej siej: 

| O pierwszych rzekłem tyle, że jeśli przestanę, 

| Na pochwałę zasłużę raczej —niż naganę. 

| Co do drugich, w przesadę, sądzę, że nie wpadnę, 

| Gdy prosto z mostu powiem: wszystkie są paradne: 

| Mile, słodkie, przystępne, czułe, jasne, złote... 
A ktoby. zaś nie wierzył w ich wdzięki i cnotę, 
Niech się ich dotknie palcem, jak Tomasz niewierny; 
My zaś patrzmy wciąż dalej: Boże miłosierny! 

| A toco? Tłum postaci! Ludzie czy anioly? 
Tańcują galopadę! Gwałtu! Każdy goły! 

| Goły chłop i mieszezanin goły — gola szlaelita... 

Gdzieniegdzie ledwo kryje nadszarpana płachta 

Magnata albo żyda... reszta wszyscy goli! 

Na tem pierh Kedąktorska Wasza Mość pozwoli 

Kalejdoskopu zamknąć, jak na dzisiaj, wieko; 

Bobym się mógł posunąć nieco za daleko, 

A i tak się obawiam, żeby mnie nie zmyto 

Za ostatnią odslony, niezbyt przyzwoitą. 

Zresztą, choć dziś do śmiechu mam gust nieprzeparty, 

Spróbuję na chwileczkę w kąt porzucić żarty, 

Których, gdy jest zawiele świat, sobie nie ceni, 

I kończę rzecz na serjo: jesteśiny zmęczeni! 

Czy, że trad nas zużywa, jałowy bez przerwy, 

Czy, że co pokolenie mamy słabsze nerwy, 

Dość, że każda myśl u nas błyskawicą spłonie, 

I zaraz się do drzemki kładzie w naszem łonie. 

Albo też wielkim głosem, zawolawszy: biada! 

W otehłanie niedołęztwa bezwładnie zapada. 

Czy ten objaw znużenia nas tu tylko gniecie, 

Czy jest on dziś zjawiskiem powszechnem na świecie? 


u, fw Rzeźnik warsząwski 
jai wogóle Brabia oa migalo wołowe 
4 oddał e 


| 
| 
| 


awada) de plik SE na ogonie soja 
; „Jest na zgotowanie rosołu itd 
żamało może zwracaj ja to, że fuót 
dotiót “dokta da 12°13 leb 14 Y; 


kucharkom wszystkie swoje ztą 
zyski, to jeszcze owo koszykowe nie starczyłoby im 
nawet na topolową po le jeśli kucharka nie 
jest harda, jeśli obojętnie przyjmuje kości za mięsó, 
to ztej kombinacji wytwarza się specjalny fundusz, 
z którego, mówiąc ich stylem, kucharki warszawskie 
mają utrzymanie, | 
_ Odparliśmy wyjaśnieniami powyższemi zarzuty, 
jakie z pozornego ustalenia cen mięsa w detalicznej 
sprzedaży możnaby wyprowadzać przeciwko poda- 
nym pia nas nieprawidłowościom, istniejącym sta~ 
le w handlu wołami opasowemi. Przejdziemy w na- 
stępnym artykule do wskazania środków, jakich zá- 
stosowanie byłoby pożądanem dla u dkowanią 
handlu wołami i hurtowego handla mięsóm wogóle, 
a dla zapobieżenia praw. 


żyznie mięsa w waóógólnó 


Burzliwe posiedzenia, 


Rozczulone ostatniem „policzkobraniem* w 


cie dziennikarstwo paryzkie, z lubością rozpami P 
: złości, 


szeręg cały posiedzeń izby deputowanych w przes 
nacechowanych wybuchami wojowniczemi, 

Nie pierwszy to raz bowiem gwałtowna napaść na mi- 
nistra ze strony posła wzburzyła do dna reprezentantów 
Francji. 

Za panowania Ludwika Filipa, w epoce zwanej wie- 
kiem złotym parlamentaryzmu, nie brakło scen analogi- 
cznych do wtorkowej. 

Pewnego dnia Guizot, który nie był jeszcze ministróm, 
ale pragnął nim zostać, zainterpelował wprost hr. Molć, 
prezesa ministrów, czyniąc mu zarzut, że wobec dworu 


jA zę, tegorocznej dro" 


pełen jest poddania się i służalczości, a wycieczkę swoją 
domi- 


zakończył zdaniem Tacyta: „Omnia serviliter pro 
nationa”, 

Powaga, jakiej zażywał Guizot, podnosiła znaczenie 
wymierzonej przeciw ministrowi interpelacji, to też izba 
przyjęła ją głuchem, lękliwem mil:zeniem, 

Hr, Molć ograniczył się wówczas na odpowiedzi zupeł- 
nię grzecznej, ale wysoce złośliwej, Rzekł mianowięie: 

— Przyjmuję zdanie Tacyta, zwrócić jednak wypada 


mi uwagę szauownemu mówcy, iż pisarz starożytny stośo=. 


wał je nie do ludzi na stanowisku, lecz do ambitnych, 
uganiających się za niem, 

Odpowiedź zrobiła swoje, Guizot zamilkł. 

Później już, zostawszy z kolei ministrem, jednemu z i8- 
terpelujących go posłów dał znaną w kołach parlamen* 
tarnych replikę: 


Tego nie wiem, tem samem przesądzać nie mogę. 
Zatem list mój na inną przeprowadzam drogę, 
Na której już satyry nie będzie i cienia: 
Twej Pani, Redaktorze, blagam przebaczenia, | 
Żem Jej w mym pierwszym liście nie przesłał ukłofa, 
Tej zbrędni nię przebaczę sobie ąź do zgonu! 
Doprawdy, nie pojmuję sam, jak to się sfałol 
Toż głośny jestem z tego na Galicję całą, 
Że ilə względem mężów mąm pewne wymogi, 
Kobietom—same kwiaty rozścielam pod nogi. 
To jast najwyższą moją dumą, mości panie! 
I to nie ja sam tylko, my wszyscy, lwowianie, 
Jeśli którą, to którą, lecz tę enotę mamy, 
Ze niewiasty kochamy, czcimy, uwielbiamy. 
Niech więc mnie Twoja Pani nie zwie niedo 
Kochany Redaktorze! bo stwierdzam przysięgą, 
Że podobnej herezji nie popełnię więcej, 
Co rzekłszy, w znąk pokory całuję Jej ręce 
Miljon miljonów razy; a Twoją dłoń miłą 
Ściskam. Oby Ci wszystko dobrze się darzyło” 
Oby rok tysiąc ośmset dziewięćdziesiąt drugi 
Był z początku do końca na twoje usługi. 

1. Roda 


P, 8. 
„A cieszmy się natomiast, żę nąsz kraj kochany 
„ Zamiesekują masami poczciwe barany.” 
[e słowa, powiedziane w pierwszym moim liggie 
Wywołały tu burzę. Owóż, uroczyście 
Zapewniam, że to piszac, nie mialem glupoty 
Baraniej ną widoku; |ecz, owszem, przymioty, 
Jakie w baranim świecie cenimy najwyżej: 
Mianowicie o wełnie myślałem 1 stręyży, 
Należy więc ów ustęp rozumieć z tej strony: 
Ze takich, których strzygą u nąs—są miljony! 
A strzyże nas dokładnie ciężka, ale przednia, 
Sturamienna mąchiną „/scus? — rodem z Więdnie, 


Lwów. w styczniu. M, Rodod, 


Ar 28 


— Okelgi pańskie nie sięgną nigdy do wysokości mo- 


jej pogardy. ©. 


W innym wszakże ministrze, również z czasów Ludwi-_ 


ka Filipa, a mianowicie w Kazimierzu Pórier, Constans 
szukać winien pierwowzoru. 

On to, Périer, zajmujące stanowisko prezesa ministrów, 
gdy koledze jego Montaliyet'owi, przemawiającemu z try- 
buny, dojść do słowa nie dawano, coraz nowemi obrzuca- 
jąc go obelgami, krzyknął z ławy ministerjalnej: 

— Trzymaj się, Montalivet. A jeżeli cię kto jeszcze 
zelży, rzuć mu w twarz szklankę z wodą cukrzoną. 

Montalivet wprawdzie z rady tej nie skorzystał, nie 
przebrzmiała jednak bez echa, skoro ją z takiem powo- 
dzeniem zastosował obecny minister spraw wewnętrz- 
nych, 

Ostatnią scenę „z poliezkami* odegrano w Palais 
Bourbon przed pięciu prawie laty. A i wtedy nie odby- 
ła się na samej sali posiedzeń, lecz w korytarzach. 

W następstwie żywej sprzeczki w sprawie kredytów do- 
datkowych zamienili wzajemnie policzki Sans-Leroy i de 
Douville-Maillefeu. Zaczepnie wystąpił ostatni z wymie- 
nionych. i i 

Natychmiast kwestorowie: Madier de Montjau, Margai- 
ne i Martin-Nadaud wystąpili ze skargą przed Floqueta, 
ten zaś bezzwłocznie zwołał na naradę członków biur iz- 
by. Zgodnie z regulaminem, biuro postanowiło sprawę 
oddać w ręce prokuratora rzeczypospolitej, posła zaś Dou- 
vilie-Maillefeu wykluczono z sali posiedzeń. 

A oto pół wieku niemal temu, bo 10-go sierpnią 1849 
r., przedstawiciel partji ludowej, Gastier, w następstwie 
polemiki, prowadzonej w prasie przeciw prezydentowi rze- 
czypospolitej, otrzymał policzek na pełnem posiedzeniu 
izby od Piotra Bonapartego, który żywość swoją przypła- 
cił wtedy 200 frankami kary. 

Palma jednak pierwszeństwa należy się. Constansowi. 
Gwaltowność jego nadto dała francuzom sposobność popi- 
sania się dowcipem, a wiadomo, iż każdą sposobność ta- 
ką w lot chwytają, 

Oto rzekł ktoś po scenie wtorkowej: 

— Najwłaściwszem dla Constansa stanowiskiem by- 
taby posada dyrektora mennicy... pusqwil frappe Laur! 
(nazwisko deputowanego Laur'a, spoliczkowanego przez 
Constansa, w miejsce /'07—złoto: a więc: „ponieważ bije 
złoto”), (=) 
i 

y < 
WIADOMOŚCI BIEŻĄCE, 

= Jurid. gaz. donosi, że myśl utworzenia od- 
dzielnego ministerjum rolnictwa została zaniechana. 
Natomiast w ministerjum dóbr państwa ma być u- 
tworzony specjalny departament, pozostający pod 
kierunkiem osoby z prawami towarzysza ministra. 
Departament ten zajmować się będzie sprawami rol- 
rolnictwa podobnie, jak w składzie ministerjum 
spraw wewnętrznych oddzielny departament zajmuje 
się sprawami policji. 


== Rusk. wiedom. : przytaczają niektóre szczegóły 
o tworzącem się w Moskwie towarzystwie „Meljora- 
cja”. Na czele towarzystwa stoi b. profesor piotrow- 
skiej akademji rolniczej A. Fadiejew wraz z pp. A. 
Anzimirowem i ks. Krapotkinem. Celem towarzystwa 
jest dopomaganie do ulepszeń w gospodarstwach rol- 
nych, a więc: osuszanie błot, drenowanie, irygacja 
łąk, organizacja płodozmianu, stosowanie nawozów 
sztucznych it, d. 


= Tutejsze zarządy kolejowe zawia- 
domienie o otwieranym w Moskwie d. l-go lutego 
(u. s.) r. b. zjezdzie handlowym kolei drugiej grupy, 
ala yy w celu ułożenia niektórych kwestyj tary- 
owycć 


= Zarząd kolei orłowsko-grjazkiej zawiadamia 
tutejsze zarządy, iż z powodu nagromadzenia się 
znacznej ilości wagonów ładownych, nie przyjmuje 
odpowiedzialności zą terminowy przewóz towarów, 
wysyłanych w kierunku Orła, Jelca i Grjazi. Nato- 
miast na kolei władykaukazkiej normalny przewóz 
ładunków został przywrócony. 


= Z powodu drożyzny, a poczęści i braku karto- 
fli, tegoroczna produkcja gorzelnicza będzie znacznie 
mniejszą od zeszłorocznej i większość gorzelni w gu- 
zai warszawskiej, . piotrkowskiej 1 jo 

ampanję, przeciągającą się zazwyczaj do mar 
teraz już zawiesza. i 4 is 


RO; 

== Podług sprawozdania urzędu lekarskiego, za- 
mieszczonego w Gaz. polic, w ciągu miesiąca od 
d. 13-go listopada do' 13-go grudnia r. z., zapadło na 
choroby zakaźne w Warszawie 487 osób, zmarło zaś 
185; największa śmiertelność szerzyła się: z powodu 
odry; na placu Wareckim, na Złotej, Nowym-Świe- 
cie, Swiętokrzyzkiej, Grzybowskiej, Mokotowskiej, 
Browarnej, Hożej, Moskiewskiej, Brukowej i Ząb- 
kowskiej; z powodu szkarlatyny na Mokotowskiej; 
z powodu błonicy na: Krochmalnej, Grzybowskiej, 
Ślizkiej, Brackiej i placu Waretkim, wreszcie z po- 
wodu tytusu brzusznego na: wskiej isz- 
każskiej i Paż kiej ej, Wane 


Cy 
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XURJER WARSZAWSKI, — Dała 23 stycznia 1892 w 


== "W celu zorganizowania prawidłowszego spo* 
sobu kontrolowania kart wyrobniczych, p. oberpo- 
liemajster uznał za niezbędne, aby do kontroli sług, 
zaprowadzonej w myśl rozkazu za nrem 75-ym, zapi- 
sywani byli wyrobnicy z adnotacją w rubryce „u ko- 
go służy” wyrobnik i ze wskazaniem numeru karty 
wyrobniczej w rubryce, w której odnotowane sa nu- 
mery książeczek służbowych. Oznajmiając o tem 
w (raz. polic., p. oberpolicmajster poleca pp. komi- 
sarzom cyrkułowym zarządzić, aby wszyscy z klasy 
robotniczej, którzy według przepisów obowiązani są 
posiadać karty wyrobnicze, bezzwłocznie zostali zapi- 
sani do powyżej rzeczonej kontroli i o wykonania 
doniesiono najdalej do d. 13-go lutego r. b. 

= W dzisiejszej Gaz. polic, ząmieszezono, -co na- 
stępuje: „Trzy dziestu właścicieli lombardów prywa- 
tnych przedstawiło p. oberpolicnajstrowi m. War- 
szawy deklarację, mocą której obowiązują się za 
przyjmowane na zastaw rzeczy wraz z opłatą za 
przechowanie pobierać nie wyżej nad 3%, na mie- 
siąc. Kancelarja oberpolicmajstra, podając o po- 
wyżej wyłuszczonem do wiadomości powszechnej, 
ma zaszczyt nadmienić, że przewyżki, osiągane na 
licytacjach w rzeczonych kasach przy sprzedaży za- 
stawów nieprolongowanych, wynoszą do d. 13-go 
lipca 1891-go r. 17,177 rs. 894 kop. i dlatego osoby, 
do których pieniądze te należą, mogą je otrzymy- 
wać od właścicieli lombardów za własnoręcznemi 
swojemi pokwitowaniami.” j 

== Przy sporządzaniu planu regulacyjnego koryta 
Wisły na przestrzeni pod Warszawą od wsi Siekie- 
rek do Bielan oglądano urządzenia tam i zastaw, 
zbudowanych kosztem skarbu i miasta na zakręcie 
Wisły po za Saską Kępą, w miejscu gdzie na dno 
rzeki opuszczonym został smok wodociągowy. Rezul- 
tat oględzin wykazał znaczne osiadanie się tam, zbu- 
dowanych niżej poziomu wód w czasie przyborów, 
dla odwrócenia pędu których właśnie zbudowane 
zostały tamy. Pomiędzy innemi tama poprzeczna, 
osłaniająca smok wodociągowy, długa na 100 sążni, 
gwałtownej domaga się naprawy i podwyższenia, 
zarząd więc komunikaeyj, włączywszy tę tamę do 
A koniecznych robót, zażądał od magistratu do- 

onania potrzebnych robót, oraz umocnienia funda- 
mentów przez ułożenie warstwy kamieni, co według 
obliczeń inżenierji komunikacyjnej kosztować będzie 
rs. 6,759. Prawdopodobnie suma ta zostanie wypła- 
coną zarządowi komunikacyj, który, kierując tego ro- 
dzaju robotami na sąsiednich tamach, zbudowanych 
kosztem skarbu, uskuteczni też rzeczoną naprawę. 


== Woda z wodotrysku na placu Zamkowym wó- 
koło kolumny króla Zygmunta dotychczas spływała 
do studni, urządzonej pod chodnikiem na rogu placu 
Zamkowego i ulicy Podwale; studnia wszakże ta zapa- 
dła sięi gdy tylko wodotryski zaczęły funkcjonować, 
woda zalewała piwnice sąsiedniego domu nr. 533. 
Spowodowało to decyzję przeprowadzenia specjal- 
nej rury, odprowadzającej tę 4 z wodotryska do 
kanału zw. Stare-Miasto, przed założeniem zaś tej 
rury wodotrysk nie będzie czynny, 


== (elem ułatwienia pracy urzędnikom wydziału 
taryfowego i kontroli Iej przy znacznych wylicze- 
niach, zarząd kolei wiedeńskiej zakupił dwa atytmo- 
metry najświeższej konstrukcji, nader łatwe w uży- 
ciu. Koszt jednego przyrządu wraz z sprowadzeniem 
nie przenosi 100 rs. 


= Na sesji zgromadzenia malarzy pokojowych 
zapisano 1]1-tu uczniów, a z liczby 6-iu kandydatów 
na subjektów., listy wyzwolinowe otrzymali: Leon 
Elżanowski, Zygmunt Strzałecki, Paschalis Filipow- 
ski, Józef Jórzyński i Zacharjasz Piotr. Staa kasy 
po obliczeniu wydatków wykazał sumę rs. 369. Od- 
czytano nadto ustawę kasy pomocy dla wdów po 
subjektach i ich rodzin, opracowaną przez p. Tła. 
rowskiego. 


= Okrąg komunikacyjny warszawski przeznaczył 
w r. b. na naprawę szos w swoim okręgn następują- 
ce sumy: warszawskiej rs, 31,945, białostockiej rs. 
18,952, łowiekiej rs. 12,790, kaliskiej rs, 77,576, ra- 
domskiej rs. 30,034, kieleckiej rs. 18,640, lubelskiej 
rs. 46,479, siedleckiej rs. 8,512, łomżyńskiej rs. 
51,450, suwalskiej rs. 37,267. 


== Z zapisu Jakuba Ludwika Flataua przypada 
w r. b. do przyznania sumą rs. 320 tytułem posagu 
dla ubogiej panny starozakonnej w wieku 16—25 
lat, z pierwszeństwem dla krewnych zapisodawczy- 
ni lub jej męża. Podania przed upływem d, 14-go 
marca winny być wnoszone do rady miejskiej war- 


| szawskiej dobroczynności publicznej. 


== Nadetatowym prosektorem przy katedrze fizjo- 

logji na uniwersytecie warszawskim mianowano le- 
p. Antoniego Kuczyńskiego, | 

= Z przyczyny wyjazdu za urlopem r. s. Micha- 

lewicza, obowiązki dyrektora kancelarji oberpolie- 

majstra m. Warszawy sprawuje p. Tereniecki-Kli- 


mowicz. 
a 


== W dniu wczorajszym wyjechali: J, E. ksiądz 
Mi chał Nowodworski, biskup djecezji płockiej do 
Płocka i J. E. ksiądz Kossowski, biskup-sufragaa 
djecezji kujawsko-kaliskiej do Włocławka; powrócił 
zaś z Giżye: J. E. ksiądz Kazimierz Ruszkiewicz, 
biskup sufragan archidjecezji warszawskiej. 


= Z literatury. PS 

* Wyszła w Odessie, na rzecz ludności, Awa 
nieurodzajem, książka zbiorowa p. t; „Odgłos”; w zbio- 
rowem tem wydawnietwie pierwszorzędnych pisarzy 
ruskich spotykamy artykuł p. Marji Saker: „Poezją 
prawdy”, poświęcony Elizie Orzeszkowej. 

* W dniu wczorajszym ukazał się zeszyt ostatni 
dzieła Platza „Człowiek i rasy” w przekładzie drą 
Jurkiewicza. 

Cenna ta praca, z ilustracjami, zamknięta w 20-tu 
zeszytach, stanowi poważny nabytek dla naszego pi- 
smięnnictwa. 

* Wyszedł z druku zeszyt 23-i dzieła O. Didona 
p. t. „Jezus Chrystus” w przekładzie J. E. ks. bisku- 
pa Kossowskiego. 

* Nadesłano nam zeszyt trzeci tomu II-go dziełą 
Leixnera „Wiek XIX-ty”. l 

* Ostatni numer Ogrodnika polskiego jest 800-ym 
z ogólnego zbioru. 

W zeszycie tym znajdujemy tablicę urodzaju owo* 
ców w r. 1891-ym, obejmującą statystykę kraju. 


= Konkurs. A 

Do.kilku lekarzy tutejszych zgłosił się pewien z4e 
możny obywatel warszawski z projektem poświęce- 
nia znacznej sumy na ogłoszenie konkursu, dotyczą- 
cego popularnej książki z dziedziny hygieny. - 

Inicjator i ofiarodawca pragnałby wydać swoim 
nakładem taką broszurę, zawierającą formalny: ko- 
deks hygieniczny, obejmujący warunki: mieszkania, 
odzieży, pożywienia, racjonalnego systemu  życią 
w sposób dostępny dla szerokich warstw ludności. + 

Podobna broszura nie powinna zawierać więcej, 
jak 4—5 arkuszy druku i kosztować kilka kopiejek. 

Zapytywani lekarze z uznaniem. wyrazili sig 60 
do powyższego projektu, radząc inicjatorowi zwrócić 
się do Towarzystwa lekarskiego, które byłoby naj- 
kompetentniejsze do ułożenia warunków i rozstrzy= 
gnięcia konkursu. 


= Z teatru. 

* Wczoraj w Rozmaitościach na „Oj młodym, mło- 
dym” i „Lolocie” licznie zebrana publiczność przyj- 
mowała artystów sutemi oklaskami, zwłaszcza panią 
Lüdową, oraz pp. Ostrowskiego, Wolskiego i Fren- 
kla. 

Pani Lüdowa, grająca tak świetnie Lolotę, otrzy- 
mału bakiet róż. 

* Jutro w teatrze Rozmaitości „Bawidełko” Lu: 
bowskiego po raz 12-ty. 

* Jutro w teatrze Wielkim „Gizelia” z udziałem 
panny Cornalby. < 

* W teatrze Małym jutro krotochwila „Człowiek 
o stu głowach”. 

Widowisko rozpoczną „Węglarze”. 

* Projektowane na dzisiaj wznowienie w teatrz6 
Wielkim „Mocy przeznaczenia” odłożone zostało do 
wtorku. 

* Panna Cornalba tańczyć ma jeszcze dwukrotnie 
w przyszłym tygodniu wstawione nader efektowne 
pas de deux w „Wieszezce lalek”, która daną będzie 
w poniedziałek przy „Baronie cygańskim” i w pią 
tek przy „Sympliejuszu”. 

* Sprzedaż biletów teatralnych na przedstawienie 
w d, 2-im lutego na dochódź zasłużonego reżyse- 
ra i byłego śpiewaka naszej opery, p. Matuszyńskie* 
go, rozpocznie się we wtorek przy. w kasie za. 
mówień. 

Cena miejsc zwyczajna, 

* Maskarada z tombołą na rzecz kasy pożyczko- 
wej artystów odbędzie się w d. 28-ym lutego. 

Rozpoczęto już nadsyłać fanty na ręce prezesa kas 
sy, wiceprezesa teatrów Folanda. 

Na liście ofiarodawców figurują już panie: Julja 
Bogkowa i drowa Jadwiga Brzezińska, pp.: jen. Pae 
licyn, Roman Bem i Henryk Neugebauer i sp. 

* Podczas jutrzejszej maskarady odegrana będzie 
o północy w teatrze Rozmaitości krotochwila „U do- 
ktora”. 4 

* We wczorajszym numerze wieczornym zamieści< 
liśmy list p. Gambarelliego w sprawie podniesionej 
przez nas niedawno—klaki teatralnej. 

List, pisany w języku włoskim, podaliśmy beż 
zmian, w dosłownym przekładzie, któremu należy 
się słówko komentarza. 

P. Gambarelli bowiem, w nieświadomości naszych 
stosunków dziennikarskich, nie wahał się adresować 
listu „do szan. krytyka teatralnego”. 

Zarówno w Kwrjerze, jak i w inaych dziennikach, 
działy sprawozdawezo teatralne mają swoją vabryk 
i stale są cyfrowane iniejałami autorów, notatka dż 
o klace, w nrze z d. 19-go b. m. zamieszczona, była 
notatką czysto dziennikarską, nie wspólnego ze spra« 


pu kl - - 


pada 


%ożdaniami artystycznemi nie mającą i jako taka— 
znalazła miejsce we właściwym dziale pisma. 

‘I yle wyjaśnienia pod adresem naszego wczoraj- 
szego kore-pondenta. 

* Wczorajszego wieczora znajdowało się osób na 
przedstawieniach w teatrach: Wielkim 813, Rozmai- 
tości 358, Małym 521 i cyrku 303. 


== Ze sztuki. 

'™ Zpowodu mającej się wkrótee zamknąć wysta» 
wy szkiców i przedmiotów sztuki stosowanej W sa- 
łonie artystyczny m spółki artystów na Nowym-Świe- 
cie, zarząd salonu w d. 27 ym b. m. urządza sprze- 
*daż pozostałych obrazów przez licytację. 

„ Będzie to zatem druga licytacja, jaką zarząd urzą- 
dza w swym loka u. 

Sprzedaż trwać będzie trzy dni. 

* Na ogólnem zebraniu członków Towarzystwa 
sztuk pięknych zostanie podniesióny wniosek p. Ja- 
na Orłowskiego, wieloletniego członka-koresponden- 
ta, tyczący się zmiany sposobu odbywania losowań 
dzieł sztuki, pomiędzy członków rzeczonego Towa- 
rzystwa, 

Projekt ten polega na równym podziale wygra- 
nych na każde 50 sztuk sprzedanych akcyj. 

Komitet propozycję p. Orłowskiego w zasadzie 
przyjął i z pewnemi zmianami, eo do samej mani jju- 
lacji, nowy sposób postanowił zastusować do loso- 
wania, jakie obędzie się w końcu r. b. 


s> Fauty. 
„ Dorocznym zwyczajem, dyrekcja teatrów te 
Wych rozeslala zaproszenia do rozmaitych osób © 
dostarczenie fantów na tombolę artystyczną. , 
„ Jednocześnie npowążnione do tego osoby zbierają 
fanty na rzecz Towarzystwa św. Wincentego à Paulo. 


== Odłożenie koncertu. | 

Termin koncertu małoletniego Bronisia Hubermana 
alega zmianie. 

£ powodu niedyspozycji kilku osób, udział w kon- 
eercie przyjąć mających, 
niedziałek, d. 1 pr py boni 

= Dwa jubileusze. 
__ Tutejszy Instytut głuchoniemych i ociemniałych 
obchodzi w roku bieżącym aż dwa jubileusze. 

Jednym z nich jest 75-ta rocznica założenia In* 
stytutu przez księdza Falkowskiego, drugim półwie- 
kowe istnienie przy lastytucie oddziału dla ociemfia- 
ły ch, utworzonego w r. 1842-im przez księdza Józefa 
Szcz; g.elskiego. 
„ Obie rocznice Instytut zamierza uczcić w odpowie- 
dni sposób, 


= Na osady rolne. 

Komitet Towarzystwa osad rolnych zaczyna się już 
krzątać około urządzenia odczytów w czasie postu. 

Projektowaną jest cała ich serja. 

Usłyszymy prawdopodobnie P. Chmielowskiego, 
który mówić będzie: „O postaciach kobiecych w ko: 
medjach A. Fredry”; 4. Noskowski zaś wypowie od- 
czyt: „Od Bacha do Schopina”, 

Prócz tego sałat będą ppa Suligowski, Fa- 
bjąu, Nussbaum. 

Niezaleźnie od odczytów, urządzony zostanie na 
korzyść Towarzystwa osąd rolnych koncert w sali 
ratuszowej. 


== Bezpośrednia komunikacja. 

W roku ubiegłym kolej wiedeńska tytułem próby 
ża prowadziła bezpośredni kurs wagonów klasy 1/II-ej 
pomiędzy Warszawą i Wiedniem, oraz pomiędzy 

rszawą i Berlińem via Sosnowice. 

Obiedwie te komunikacje, a zwłaszcza ostatnia, 
Jiko nader pożądana dla pasażerów, przybywających 
4 Cesarstwa, okazały się nader korzystuemi; przed 
jej zaprowadzeniem bowiem pasażerowie, przybywa 
jący z Cesarstwa pociągami kolei terespolskiej i pe- 
tersburskiej o godz, 7-ej wieczorem i praguący udać 
się w dalszą drogę do Berlina, narażani byli na trży: 
krotne prżesiadanie się, gdy tymczasem z chwilą 
wprowadzenia kursu wagonów, o jakich wyżej mò: 
%a, po zajęciu miejsc w wagonie kolei zagranicznej 
ma Piadze terespolskiej, nie przesiadając się doje- 
żdżali do Belina, co przy dalszych podrósach mä 
nader ważne znaczenie. 

Obecnie, jäk się dowiadujemy, kurs tych wagonów, 
z chwilą wprowadzenia letuiego rozkładu jazdy, ma 
być ponowuie wprowadzonym. 

= „Paustelnik.” 

Jedna z większych cegielni podmiejskich, miano: 
wicie „Pustelnik” w Markach, należący do sukceso- 
rów 6. p. Michała Łappy, zmienia właściciela, 

Jako nabywcę wymieniają inżeniera, hr. Małachow- 
skiego, działającego wspólnie z towarzystwem bel- 
gijskiem. 

Na gruntach „Pustelnika” znajdują się źródła wo- 
dy siarczanej, której analiza, dokonana przaż dra 
Weinberga, wypadła wielce korzystnie. 


«z Wzrost Marek, 
Qa czasu przyłączenia Nowej Pragi i Szimulowi- 


koncert odbędzie się w po- | 


- KURJER WARSZAWSKI — Dnia 23 stycznia 1892 r. ` 


zny do Warszawy, fabryczna wieś Marki poczęła 
gęsto się zaladniać. e 

Wogóle w ciągu ostatnich dwóch lat ludność Ma- 
rek prawie się zdwojiła. 

W tym stusunku przybyły różne sklepy i dziś 
w Markach są dystrybucje, skłądy z galanterją, ko- 
lonjalne, restauracja z bilardami, razury felczerskie, 
nawet salon fryzjerski, zakład krawiecki i maga- 
zyn mód. 

Szkoda tylko, iż większość napływowej ludności 
stanowią różne podejrzane indywidua, które dawniej 
m eszkały na Szmdlowiznie i Nowej Pradze, a obe- 
enie dalej się przemosły, aby nie mieć bezpośrednie- 
go stosunku z policją warszawską 


= Przemysł wiejski. 

Od pewnego czasu na targach miejskich, a głó* 
wiie na placu Trzech Krzyży i ża Żelazną Bramą, 
można spotkać włościanki, sprzedające ciepłe, weł- 
niane różnokolorowe rękawiczki. 

Jest to produkt podmiejski i, jak nas objaśniono, 
wyrobem takich rękawiczek na drutach specjalnych 
zajmują się kobiety i dziewczęta w Qzerniakowie, 
Służewie, Wilanowie, a najwięcej w osadzie Piá- 
8eCczno. 

Wyrobowi pod względem estetycznego wykończe- 
nia możnaby dużo zaizucić, lecz nizka cena 40 do 
50 iu kop. za parę wszelkie ujemne strony usuwa. 


s= Woda na Pradze. M 
„Niektóre pisma tutejsze zamieściły przed kilku 
dniami wiadomość, iż zbiornik wody na Pradze ma 
być gruntownie przebudowany, albowiem wieża ci- 
śnień jest zapizką w stosunku do budynków praz- 
pion i że wyższe piętra kamienie nie otrzymują 
wody. ! 

Sprawa ta zainteresowała mieszkańców Pragi i 
w doia wczorajszym u jednego z obywateli prazkich 
zebrało się kilkunastu właścicieli domów, którzy po: 
wzięli zamiar wystąpienia do p. prezydenta miasta 
z przedstawieniem, iż tylko kilka domów na Pradze 
połączonyen jest z wodociągiem prazkim, reszta zaś 
obywateli nie chce korzystać z owego „biornika, pó- 
nieważ woda nie jest filtrowana i bardzo często wo- 
dociąg dostarcza wody tak brudnej, że nawet do po- 
jenia bydła nie może być użyta: | sóżęć 

Użalają się przytem, iż wodociąg czerpie wodą 
z miejsca, zanieczyszczonego dopływami wody z ła- 
ely prazkiej, do której wpuszczane są Rieczydtojh 
ż bydłobójni, garbarni i fabryki kwasów siarczanych, 

VA woduaiayd korzystają przeważnie; straż ognio- 
wa, dworce kolejowe i niektórzy obywatele, używa- 
jący wody z kratńiów miejskich do polewania alie, 
większość zaś właścicieli domów posiada własne 
studnie i mioże się obejść bez kt robi ja dódają jë- 
dnak, że jeżeli magistrat chce zachęcić mieszkańców 
pragi do łączenia domów ze zbiorbikiem miejskim, 
o powinien obmyśleć sposoby taniego filtrowania 
wody, a jeżeli byłoby to niemożliwóth, to może dało: 
by się sprowadzić wodę filtrowaną z Warszawy przy 
użycia jednej lub dwóch większych rur, które mo- 
głyby być przeprowadzone przez Wisłę. . 


== Wędka próżności. 

Iznów t zw. „akademja rolnictwa, przemysłu ł 
handlu” w Paryżu zaczęła rozsyłać do wielu tutej- 
sżych kupców i przemysłowców zaproszenia, powołu- 
jące ich na członków. 

Uprzedzamy, że owa akademja jest fa 
prywatną, spekulacją, obliczoną tylko na próźnoś 
osób za granicą mieszkających. 

Jeden z załapanych w r. z. „akademików”, przy- 
bywszy niedawno do Paryża, tdał się pod wskazany 
adres, gdzie zastał jakiegoś kantorzystę, który szcze- 
rze oświadczył, że akademija nie posiada żadnych 
zbiofów naukowych i doroczne posiedzenia ograni- 
Gzają się na sprawozdaniu finańsowem ź osiągnię: 
tych zysków za opłatę dyplomów. i 

Niniejsze wyjaśnienie powinńo chyba wystarczyć, 
aby się nikt na wędkę próżności nie dał załapać. 


s= Nieletni obłąkany. 

W tych dniach umieszczono w szpitalu w Twor- 
kach 13-letniego chłopea, syna zamożnych todziców. 

Malec z niewiadomej przyczyny dostał raptowne- 
go obłędu i wpadł w furję w połączenia z inanją ś4- 
miobójczą. 

Ponieważ nadzór domowy nie był wystarczający, 
musiano małego pacjenta odwieźć do Tworek. 


= Trzeci list. 

Pisaliśmy już dwukrotnie o doli lekkomyślnego 
19-letniego Bolesława 5. z Włocławka, który, atók 
jąc karjery zą granicą, znalazł się w Algierze w cięż- 
kich warunkach, jako żołnierz legji zagranicznej. 

Młodzienieć ten pod datą 20-go grudnia r. z. piąze 
do matki trzeci list, który jest dalszym ciągiem 
awanturniczych przygód, 

Opisuje potyczkę z arabami, w czasie której, wal- 
cząc na b nety, został ciężko zraniony i przez mię- 
sigo blizko leżał w szpitalw 


Nr 28 


Bolesław S. donosi, że koledzy rodacy, o których 
w poprzednich listach wspominał, a mianowicie: Bo- 
javski i Kępiński w bitwie polegli. 

W końcu obszernego listu, pełnego wyrzekań ną 
własną lekkomyśln ść, nieszczęsliwy młodzieniec 
donosi, że wraz z całą kompanją w początkach lute- 
go będzie przeniesiony do Toukinu i obawia się, ż0 
ztamtąd juź nigdy nie powróci. 

= Znów figiel. 

Zamieszkały w Grochowie Lejbuś Przyszwa, przybyły da 
Warszawy «a interesami, „nacią.nięty” został przez dw 
sprytnych oszustów. 4 

Na placu Bankowym jakiś porządnie odziany cżłowiek za: 
pytuł go, czy nie jest ż Grochowa, gdyż ma posłać bardzo pil- 
ny list do tamtejszego wójta, za co obiecy wał rubla nagrody. 

Przyszwa zgodził się, nieznajomy więc poprowadził go da 
jednego z domów prz ul. Rymarskiej, który, jak się później 
okazało, był przechodnim na ul. Leszno. 


Na soliodach spotkali wykwintnie ubranego „pana”, które» 
mu przybyły z Lejbą lokaj przy głębokim ukłonie, powiedział 
iż madzik jest właśnie z Grochowa i list wójtowi odda, 

obrze, — rzekł „pan” — a cży masz reszty ze 100 ri. 

— p mogę wydać z 10-ciu — odpowiedział Prżyszwa. 

— No to daj. i Ą s 

Przyszwa wyliczył 9 rs. i oddał, „pan” zaś szukając w pugła 
laresią, rzekł do lokają;  ;, $ w 

— No, akiirać nie mm 10-rubiowógo papirka, zaprowadź 
go do kantoru, nioch mu tam list i pieniądze wydadzą — R 
szybko wybiegł na ulicę, à 

inigoy z Przyszwą, po przejściu podwórza, zatrzymał się Í 
rzekł; 

— Poczekaj chwilę, zaraż ci wynioś 

Przyszwa czekał Z kwadrahs pritt drzwiatni, narószołć 
wszódł i przekonał się, iż to była Dawurja, przez którą vazit 
wyszedł un Leszno: i 


= Kradzieże. 

Z mieszkuni» Syy Wankowskiej przy ul. Targowej poa m 
17-ym skradziono 44 rzeczy ns sumę 300 is. — anie- 
sskólóma przy ul. Klektoralnej pod Ww 30-ym, Jakóbowi Zyi- 
bersztejnowi skradziono biżuterją wattości 146 ró. — X mie: 
szkfhii Iżydora Griinbauńia przy ul. Lószno pód Ni 24-) m 
skrądziono różną garderobę wartości 120 rs, Z mięsz: unit 
Wolfa Zysnana pay ul. Ptasiej ppa A ym skradziono ró ' 8 
rzeczy ha sum; LUO rs, — „aimieszkał tud przy ul, Wsjć ej 

od Ñi £0-ym Maksymiljanowi Malukiewiczówi śktadziono . 
bo rzeczy wartości 277 rm 


= Kradżież. 

Na stacji Mlawa fzóżimieszkowia zakradli się do wagońm 
naładowanęgo cukrem | kilka pak uniesla -j cp . 

Sprawców kradzieży, wynoszącej kilkaset rubli, nie od szu- 
kano. - 

= Żagadkowe zniknięcia.. S A z 

W ciągu ostatnich kilku dni zniknęli bez wieści: Chil Jan. 
klolowioz ak poj M 36 go przy ul. Chłodnej, Leoratd Pu bl- 
skiz pod N92-gó próv ul Nowolipki i starts Sobótka, a- 
mieszkały pod ~ 28-ym przy ul. Żytniej. |'» d niediwuym 
cinden 2 RÓSzaY powiach grójeckiógo przy” x. 

josżukiwania zaginionych, dótychozas przedsiębra.e, nię 
jały żadnego rezultatu. ' 


za / niodozorię 

W czórajszego więcżora. Hiźbieta Marcińska, żona tragatza 
zamieszkała w Czerhiakowie, wyszedłszy do kija nych, pozo. 
stawiła troje dzieci w zamkniętej izbie bez opie 1. 

Najstarszy, 5-lotni chłopczyk, bawiąc się przy piecu w któ 
rym ogień jeszczn nie wygasł, zagzął dó,ładać drze sn 


Ponieważ blacha była zasunięta, więc dym icz shof- 
ły się po izbie. 
Kiedy Marcińska dość późno wróciła, zastal: dzięci v:4 


zmysłów, 
er [cny ratunek iain maleństwa ocalić, .. ociaź jelios 
rOcZiii Śriowożynih, śpiącń w kołysce, tak mioctib ztipauia nA 
roih, iż ilomia nadzioi otalenia jej. ; 
n Na rl Okopowej Michalinń Wądorska pázòstawila na chwi- 
lą kilkomiesiączne dziecko, bawiące się na komodzie, —— 
odezas parotbinutówej nieobećności natki, maleństwo spa- 
dło a zidmię. 
Oprócz żłamania nóżki, nastąpiło uszkodzenie kości paciai 
rzowej, co grozi kalectwem, _ 
= Joszoze szulernia, . |. : : z 
Z fapro katów ora śledztwa okazało się, iż Bźiiloruię pod 
M Eim przy ul. Długiej utrzymywała Walerja Lipolizówi, 
poddnna ślistrjacka, zameldowana w pomieniodym dumt v6 
dowotlów legitymacyjnychao sicou TEE 
I'rzybyla ona do Warszawy w początkach września p, z, i cą 
noc urządzała grę hazardowną, _ . $ 
Osoby, przychodzące na grę w kości i Art, zasiły Ligon- 
zówaj ńmówiouą opłatę zą wojście, a nadto pewien procent od 
wygranej. : 
Protokuł sprawy odośłano lo sadi: 
= Wykolojenie. 
ie k oey, d godz: 12*6j, ba Stacji Wojennej kolei óbwó: 
dowój parowóżj odbywający manówry, wykoleił się tis zwtoż 
tnicy. 


l o przybyciu pomocy z Pragi, parowóz wprowadzono na 
szyby i komunikacją przywrócono: 


= Nagły zgon. 
AAA AN Ajg do aresztu policyjnego jakaś kö: 
bieta, która się nazwała Jadwigą Wornioką, w purę godzin pó 
źniej życie zakończyła. > _ R: 

` Przy denate nie znaleziońo dowódu legitymacyjhego. 


„Pat lapi fizy úl; Littewskiej kilkoro dźiecł zachorow. ło 
spę: f 
Z Halnenata urzędu lekerskiego przedsiąwzięto środki dás 
typfekcyjne, ży tr 

+ Budżet m. Hrubieszowa na r. b, wykazuje 
w dochodach i wydatkach rs, 7,718, Pomiędzy ins 
nemi przeznączolo: na utrzymanie lokalu i osób 
z żarządu miejskiego rs. 2,482, na utrzymanie zakła* 
dów dobroczynnych, naukowych i innych rs. 256. 

+- W Lublinie zwinięte zostały cztery firmy han 
dlowe, istniejące od dość dawna i wywiązujące się 
sumiennie ze swoich zobowiąca 


Nr. 28 
+ P. o, sędziego śledzczego powiatu kolneńskie- 
8: A, P Ni lęk alieyeoy gą- b 
stał do ministerjum sprawiedliwości, z uwolnieniem 
od dotychczasowych obowiązków. 
$. Wspomnienie. 
Czerniewic piszą do nas: 
woa. pym b. m. zmarł tu w 48 ym roku życia 
zadzelnik oddziału pocztowego, ś. p. Aleksander 
Passauer, ~ i i 
Zmarły, pracując przez lat 20 z górą w urzędzie 
pocztowym, uczynnością swoją i prawym charakte- 
rem zjednał gobie szacunek ogólny. I 
To też z inicjatywy pomocnika zawiadowcy stacji 
Kowal, p. Kr.szewskiego, zajęto się pogrzehem i 
przyjściem ż pomocą osieroconćj rodzinie. 
Kondukt żałobny prowadził bezinteresownie ks. 
proboszcz Kwiakowski z Grabkowa-” 


+ Wybory w resursie. 

Korespondent nasz z Sandomierza donosi pod 

17-m b. m.: ; 

„Wczoraj odbyło się u nas ogólne zebrąnie roczne 
członków resursy pod przewodnictwem naczelnika 
powiatu, p. Duborgą. 

Program posiedzenia obejmował głównie wybór 
zarządu instytucji i komisji rewizyjnej va rok 1892, 

Po obliczeniu kresek wyborczych, większością gło- 
sów powołani zostali do komitetu; pp Jegorow, Kar- 

onjer, Meuar, Parczewski, Wasil, Fedorowskij, 
Kaan, Brześciański, dr. Samborski, Dobrowolski; na 
kandydatów: pp. Dąbrowski, dr. Jamiolkowski, Ła- 
gwinowicz, Purkiewicz. | 
omisję rewizy jną stanowią: pp. Marczewski, Ka- 
leński i "urkiewicż. Ta parsers 

Umorzono przeszło rs. 400 niedoborów, powstałych 
z nieopiacenia we właściwym czasie skłądki przez 
członków, którzy albo wyjechali z Sandomierza, albo 
przestali do resurgy nczęszczać. 

Ogólna liczba dochodu w roku sprawozdawczy 
stanowi około rs. 1,100, wydatki wynoszą około 
rs. 900, remanent na-r. b. redukuje się do rs. 200. 

Kłopotliwą sprawę bta fonia byfaży przy resurgie 
dagny kasjerowi i gospodarzowi resursy, p. Do- 

rowolskiemu, który zamierza prowadzić bufet spo- 
sobem administracyjnym.” wf 
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E. Kuntze jednak mą nadzieję wznowienia jej, do 
czego poszukuje wspólnika, i 

Zaprzestanie robót składa fabryka p. K. na 
trudności kredytowe, wywołane głośną sprawą 
fałszerstwa weksli i ucieczki za granicę braci Koh- 
nów, dotychczas nieujętych. 

Mamy dziś do zaznaczenia z jednej strony pewne 
zwiększenie się liczby protestów weksli, wystawia- 
nych przez drobnych przemysłowców; z drugiej zaś, 
jako przeciwstawienie, projekty rozszerzenia ź wio: 
sną kilku mniejszych przędzalni wełny w Łodzi, na- 
leżących do tejże kategorji fabrykantów, Roższe- 
rzenie takie fabrykacji pociągnąć musi za sobą po- 
większenie liczby i rozmiaru budynków fabrycz- 
nych. 

Pewne konsorcjum kapitalistów zamiejscowych 
z Cesarstwa i Królestwa, zamierzając kapitały swoje 
zaryzykowąć na przedsiębiorstwo przemysłowe łódz- 
kie w obrębie fabrycznym, chciało nabyć na ten cel 
jeden z większych zakładów w Zgierzu. 

Tranzakcja ta jednak nie przyszła do skutku i ką- 
pitaliści zwrócili się do samej Łodzi, gdzie, jak at 
wią, założyć pragną zupeinie nowy szereg zakłądów 
przemysłowych, rodzajem wytwórczości z sobą zwią- 
zany ch. 4 


+ Wybory w straży, 
Z Tomaszowa piotrkowskiego korespondent nagz 


pisze: á Sprzedaże. ! 
„Dnia 10-go b. m. odbyły się wybory miejscowej | Korespondent nasz z Piotrkowa pod d. 16-m b. m. 
siiig ogniowej ochotniczej. i nia ; ; 
traż istnieje już od lat 15:tu i dzięki ofiarności | _„ęDnia 14-go b. m., w tutejszym sądzie okręgowym, 


odbywały się licytacje następujących mićruchofmości, 
sprzedanych na żądanie wierzycieli prywatnych. * 
Nieruchomość w Rawie Nr. 127, należącą do sukce- 
sorów Rajngo|da Wisnowskiego, kupił za sumę 600 
rs. Wilherm Engel. w s 
Nieruchomość w Tomaszowie Nr, 153, należącą do 
Jana i Józefy małżonków Gosk, kupił za 786 ij A 
cin Plich, 


członków, obywateli i kilku towarzystw ubezpieczęń 
posiada właghy dla narzędzi i beczek skład murp- 
wany. ' | 

Naczelnikiem został p. Adolf Firstenwald, zastęp- 
cą p. Oskar Fitrstenwald, sekretaizem haboro A 
anpa Hipfpnetgoi. pi h 

o zarządu weszli pp. ugspach, A. Neufe 

P. Herkner, L. Herbst k 5 = Neat, 


r ; Ą Beryng. 
Posiedzenie odbyło si d. prezydencją byr- 
Fur. » oddyło się pod prezycencją byr 


Sprawozdania kasy nie odczytywano z powodu 
choroby kasjera.” 4 p puot 


+ Echą wileńskie, gr 

Korespondent pisze pod d. 20.ym b. m.: 

nRuci: na ślizgawkach wielce ożywiony, głównie 
x powodu spóźnionej w tym roky zimy, | 


Przedsiębiorcy śliegąwki w ogrodzie Bernardyń- i g 
śkim i Botanicznym, placąoy. miastu dość arasta jerychąmość w Tomaszowie Nr. 34, włgnošé 
0 


sumę (Z ogrodu tbernardyńskiego coś około rs. 2,0( BRET ra” Filipiny Lange, nabył Bruno Thiem zą 
za seson: byli w strachu, że stracą wobec ciągłej ad- | j i 


cą do Jana i Urszuli małżonków Kazubińskich, kupił 
za 4,003 rs, Hersz Mandel ą 
Folwark Wolę Bykowską, pow, Piotrkowski, wła- 
ność Lucjana i Augusty maugkg Zabierzowskich, 
kupili za 8,090 rs. Szymon i Klotylda Olszowscy, 
Nieruchomość w Łodzi Nr. 489, własność sukceso- 
rów Karola Hasenmajera, nabyli za 31,600 rs, Hersz 
i Ciana małżonkowie Szatan. 


wilży i zupelnego bruku mrozu. 

wźwen "ren bę sai Ki EU? ta 

rozrywka ta jest ulubioną wszystkich sfer, zacząw- 

pzy ko” dzietacj?; a skończywszy na t, <w, „publiczno- 

kaj radiante odkad a Dize ma etl dobę 
nny, 


+ Spadek. 

W tych dniach zakończył życie właściciel Rabki, 
miejscowości kąpielowej, p. Zubrzyeki, po ostawiw r 
> majątek wartości podobno około dwóch miljo- 
nów. 


Majątek przechedzi na bliższych krewnych, mie: 


szkających w gub, kieleckiej. 


4+ Rozstrzygnięcie konkursu. 

Jutro koncertuje w Wilnie młody skrzypek, p. Ze- Korespondent nasz z Odesy pisze d. 20-go b. m.: 
no, uczeń Massarta, ze współudziałem panny Bach, | „W sprawie konkursu, agłoszo1ego przez kupie 
pianistki, b. uczennicy paryzkiego konserwatorjum, | etwo odeskie na budowę w naszem mieście gmachu 

W sobotę mamy dragi koncert także skrzypka, | gieldy, Dastępujące projekty zostały odznaczone 
znanego z wiepospolitego talentu p. Młynarskiego, | przez jury. s 
który d, 29-g0 grudnia przyjeżdżał umyślnie 4 Pe- | Pierwszą nagrodę otrzymał projekt inżenierów 
tersburga dla wzięcia udziału w koneereie na‘ rzecz | Prohaski z Wiednia i Lichowertea z OQdesy pod de- 

inra „nędzy wyjątkowej”, istniejącego przy tątej- | wizą „Handel”; drugą — projekt pod dewizą „Na- 
szem Towarzystwie dobroczynyości. | przód” inżeniera Landane Łodzii trzecią „Merku 

Koncert ów przyniósł czystego dochodu rg. 1,200; ry” inżeniera Dmitrenki z Odesy. 
suma ta rozdz.eloną została przez dra Titidsa pomię- Jeden z tych projektów otrzyma zastosowanie 
dzy biednych. | przy budowie giełdy, lecz który mianowicie i z ja- 

Dzisiaj w sądzie okręgowym rozpatrywana byłą | kiemi zmianami jeszcze nie wiadomo.” 
mj Ap: hr. Milewskiego i p. Knorre, j Tajemna gorzelnia | 

stro i iér Ą każ 9] $ ; 
tutejszy, p. Władysław Wróblewabiał osa! W iyol dniach wykiyto w osadaja Zamówień ta- 

TATTY FAR : PIARA SWI: jemna gorzelnię, która podobno od dość dawną egzy- 

+ Echa przemysłowe. stowała w domu, na pozór niczem mię zdradzają- 

Jak donosi korespondent nasż z Łodzi, z å. 19-ym | cym jej istnienia. 
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| , Gorzelnia wyrabiała spirytus bez pozwolenia wła” 


| 


| 


| 


|Jest 


dzy, nie płacąc żąduego podatku i rozumie się ro- 
bilą świętne interesy, ; 

Zawiadomiony o tem zarząd akcyzy wydelegował 
pa miejsce rewizora, który, oprócz małego, ale bar- 
dzo dokładnego aparain, najnowszego systemu do 

ędzenią okowity, znalazł kadź zacierną, kufy, ka 
die fermentącyjne, słodownię, słowem najzapeł: 
niejszę urządzenie. 

Właścicielami pomienionej gorzelni byli dwaj ży: 
dzi, pędzeniem zaś okowity zajmował się wykwali: 

kowąny gorzelnik, 

Aparat złożono w gminie, winnych zaś odstawiono 
do miasta powiatowego Olkusza, gdzie osadzono ich 
w areszcie, 4 sjjrawę oddauo na drogę sądową. £ 

Rozpoczęto śledztwo celem zbadania od jak da- 
wna istniala gorzelnia i w jakiej ilości dziennie pro“ 
dukowałą spirytus. , 

Wieść niesie, ze produkcją dzienna wynosiła 0- 
koło 22 wiader spirytusu 96 procent, 


4 „Okręt powietrzny,” 


oskwie, jak 


Według zapewnień wynalazcy przyrząd daje się 
kierować w dwóch kiernukach: pionowym i pozio: 
mym, oraz w ich kombinacjach. © 

Aparat napełniony będzie wodorem, 

Podróż próbną odbędzie w aparacie p. Gilbert, ka 
pitan balonu captif na wystawie przemysłowej fian: 
Go Aly ADI ze FAA 


+ Ucieczka mostu. 
Donoszą nam z Włocławka: A 
„Z powodu nizkiego stanu wody, łyżwy tutejszego 
mostu nie mogły być wprowadzone do odpowiedniej 
przystani, Wisła przed kilkóma dniami zabrała ich 
część nieżnączną, i 
“Za zbiegami rozesłano telegramy gończe w celu 
przytrzymania, co nie będzie trudnem, kra bowiem 
nadzwyczaj krucha. i iR 
Prom kúrsuje ciągle, przewożąc nawet poczty, 
przęzuaczone do powiatu lipnowskiego.” à ny 


Zbrodnia, 

V d. 17-ym b. m. w jan z „chambres garnies” w Odesie, 
spelniono w cely rabunku zuchwałe „abojstwo uwóch kupców- 
miljonerów z Ka acy. YES" 
" zbrojnie zauważono zaledwie w parę dni później 

Dwaj główni. zbrodniarze, grazini, ujęci, 


Głosy publiczne. 


Cechowi i niecechowi. 
Szanowny Redaktorze! W jednym z ostatnich 


Nieruchomość w Tomaszowie Nr. 391/153, należą. | numerów Kurjer warszawski zamie-cił odezwę ua- 


gistratu, biorącą w obronę rzemieślników cechowych 
przeciwko przynoszącej im szkodę konkurencji i za- 
lecającą w tym ceła zamieszczanie na szyldach rze 
mieślników cechowych objaśnienia „majster eecha- 
wy”, którego rzemieślnikom niecechowym używąć 
pie będzie wolno. Środek ten ma zarazem głużyć 
jako wskazówsa dla rodziców i opiekunów, ehdą- 
cych oddawać swoje dzieci do terminu. 

Jest rzeczą jasną, że rdzeniem całej sprawy jest 
zagrożony byt gęchoweów, którym ARkodai współza- 
wodnietwo rzemieślników niecechowych, a na dru- 
gim dopiero pląnie stoją inne Mes jak dobro 

o 


Spożywców, orąz troska o to, ażeby ch 


wego. Zresztą przyjrzyjmy się bezstronnie, czy za 
r trem r 


Shy, lecz 6 dobro epoży woy, t. j. o to, ażeby ten osta 
tni nie dostał źle zrobionego towaru, to jest on sam 
że sobą w pewnej sprzeczności, Potrąciwszy hn. 
wiem z ogólnej liczby rzemieślników pewien procępt 
ną takich, którzy kształcili się w swoim facha po 
za terininem cechowym, zawsze jeszcze pozostąnig 
znaczna liczba niecechowców, którzy odebrali wy- 
kształcenie fachowe u majstrów cechowych i uzyska 
li stopień czeladnika, zatwierdzony przez urząd stat 
szych zgromadzenia. Jeżeli więc stawią im się za 
rzut, że jako nie wpisani do cechu narażają publi 


czność na nabywanie towaru nieudolnie wykonanego, 
to w cóż w takim razie obróci się kompetencja maj- 
stra cechowego, któremu tego rodzaju niecechowiec 
zawdzięcza fachowe swoje wykształcenie?... 
Podobnież nie wiele słuszności ma za sobą wzgląd, 
że komentarz, umieszczony na szyldzie, da możność 
rodzicom orjentowania się do kogo udać się należy 
dla oddania chłopca na naukę, boć chłopiec u maj- 
stra niecechowego może się nauczyć tyle, ile ten osta- 
tni nauczył się u majstra cechowego. k 
Zreszta, czyż tylko przez terminowanie u majstra 
cechowego można się wyuczyć fachu? Można prze- 
cież wykształcić się za granicą, można u nas w kraju 
skończyć szkołę rzemiosł. Qzy więc takiego rze- 
mieślnika można bez ujmy dla słuszności uważać za 
niedostatecznie wykwalifikowanęgo, dlatego jedynie, 
że kwalifikację nabył po za obrębem cechu? 
Zdaje się więc, że należenie do cechu i zdolność 
fachowa nie są ze sobą w tak ścisłym i nierozerwal- 
nym związku, aby jedno bez drugiego istnieć nie 
mogło. T. Niedźwiedzki, 
fachowiec niecechowy. 


Służba wiejska. 
Szanowny Redaktorze? 


Nader ważną dla ziemian kwestję poruszył przed 
kilkoma tygodniami (Nr. 343 Kur. War.) p. Ludwik 
Budziszewski, nawołując właściwą sekcję Towarzy- 
stwa popierania przemysłu i handlu do zajęcia si 
wprowadzeniem książeczek służbowych dla czelad 
wiejskiej, jako jedynego może hamulca przeciw 8ze- 
rzącej się demoralizacji i bezkarności w postępowa- 
niu służby folwarcznej. 

lu nas, tu w rawskiem, nie dzieje się pod tym 
względem lepiej, jak w okolicach Biały, zkąd p. Bu- 
dziszewski korespondencję swoją nadesłał. I my tu 
cierpimy wskutek braku kontroli nad służbą, szuka- 
jącę pracy. Nie rzadkie, ale raczej powszechne, są tu 
wypadki, że parobczak lub dziewczyna, ugodzeni na 

rmarku, pobrawszy zadatki, wcale się do służby nie 
zgłaszają. Co więcej, t. zw. „odmawianie” służby we- 
szło tu już prawie w zwyczaj — częm znów zajmują 
się małomiasteczkowi faktorzy lub żebraczki i żebra- 

wiejscy, ciągnący z tego procederu wcale spore 
dla siebie zyski. 

Rzecz prosta, że pracodawca, któremu w ciągu 
kwartału służbę odmówiono, nie mając wyboru — bo 
rąk do pracy potrzebuje—przyjmuje pierwsze lepsze 
zgłaszające się indywiduum, z góry będąc przygoto- 
wanym na to, że indywiduum takie, nie posiadając 
najczęściej zgoła legitymacji, ani świadectwa z po- 
przedniej służby, nie daje tem samem żadnej gwa- 
rancji, że nowego miejsca za lada okazją nie rzuci, 
skoro na pierwszym jarmarku lub w karczmie przy- 
drożnej znajdzie usłużnego faktora, który mu na- 
tychmiast inną służbę nastręczy. 


"KURJER WARSZAWSKI. — Dnia 23 stycznia 1892 r, 


X Konna partja. Oryginalną partję karambola prze- 
grano świeżo w zakładzie „Varićtó” w Wiedniu. Dwaj 
przeciwnicy pojawili się na kacach i, kręcąc się na nich 
dokoła bilardu, rozgrywali partję. Ukończono ją w prze= 
ciągu 25-iu minut, w którym to czasie zwycięzca zrobił 
50 karamboli, partner zaś jego zaledwie 39, Gracze wy- 
stąpili w kolorowych szatach w odpowiednio urządzonej 
arenie. 

X „Thermidor.” Długo pozostająca w zawieszeniu 
sprawa „Thermidora” Sardou rozstrzygnięta została na- 
reszcie, Na jednem z posiedzeń parlamentu francuzkie- 
go oświadczył minister oświaty, Bourgeois, iż sztuka Sar- 
dou stanowczo wzbroniona jest na scenie „Komedji Fran- 
cuzkiej”, w każdym wszakże innym teatrze niesubwen- 
'cjonowanym wystawiać ją wolno. 

X Ofiara tuberkuliny. Jak donoszą z Zurichu, padł 
tamże ofiarą tuberkuliny profesor Klebs, środek miano- 
wicie Kocha zaszkodził jego profesurze. Klebs z takim 
zapałem oddawał się badaniom nad tuberkuliną, iż zu- 
pelnie zaniedbał wykładów, czem niezadowoleni ucznio- 


j wie podali skargę do senatu, senat zaś wezwał profesora 


Tak więc pracodawca skazanym jest na łaskę | 


i niełaskę służącego; na jego kaprysy i lenistwo przez 
szpary patrzeć musi, bo w każdej chwili może się 
znaleźć w położeniu bez wyjścia, gdy np. w porze 
sianokosu lub żniw, albo też kopania, rąk do pracy 
„mu zbraknie. ` 
Tak jest u nas, tak też wszędzie prawie, że brak 
„kontroli nad służbą do ostatecznej doprowadzi ją de- 
'moralizacji. Dlatego też łączymy nasze głosy z gło- 
‘sem p. Budziszewskiego i mamy nadzieję, że Towa- 
rzystwo popierania przemysłu i handlu na Sarg tę 
zwróci uwagę. H. Fobóg 
z rawskiego. 


NOTATNIK TERMINO W Y. 


— Jutro, o godz. 5-ej po południu, w lokalu gospody przy 
ulicy Waliców pod X 18-ym, odbędzie się kwartalna sesja 
zgromadzenia czeladników rzeźniczych. 

— Jutro, o godz. 11-ej przed południem, w lokalu starsze- 
go, p. Oleksińskiego, przy ulicy Królewskiej, odbędzie się se- 
sja zgromadzenia kowali. 

CZ P> 


ZESWIATA. 


X Ze Lwowa donoszą nam 19 b. m. „Stanisław Ba- 
deni został członkiem trybunału państwa w Wiedniu, — 
Do Lwowa wrócili dziś:snamiestnik hr. Kaz. Badeni i mar- 
szałek krajowy ks. Sanguszko.—Arcyksiążę Leopold Sal- 
wator wyjechał ze swoją małżonką ze Lwowa do Wiednia 
na pogrzeb ojca swego arcyksięcia Salwatora, który umarł 
na influenzę.—W sprawie nieszczęśliwego wypadku kole- 
jowego, który zdarzył się w nocy na 16-ty lutego 1891-go 
roku i którego ofiarą padł urzędnik ś. p. Chechliński, od- 
była się rozprawa karna w sądzie samborskim przeciw 
urzędnikom kolejowym, maszynistom i zwrotniczym. 
Wszyscy zostali uwolnieni; sąd przychylił się widocznie 
do opinji obrońców, którzy stwierdzili, że nie ci winni, 
którzy zasiadają na ławie oskarżonych, lecz ci, którzy żą- 
dali od nich rzeczy niemożliwych, — Ministerjum austrja- 
ckie przyjęło oferty szewców i rymarzy na dostawę 
80,000 par butów na r. 1892-gi, z czego na Galicję 
przypada około 8,000 par.” 


m 


o podanie się do dymisji, i 

X Ponura przepowiednia. Długi czas za życia księ- 
cia Klarencji obiegały pogłoski, jakoby książę z umysłu 
stronił od małżeństwa, na które ostatecznie, jak na księ- 
cia krwi panującej, w dość późnem zdecydował się wieku, 
Przyczyny opóźnienia tego dopatrywano się już to w ja- 
kiejś tajonej a gorącej miłości, już to wreszcie wogóle we 
wstręcie do pożycia małżeńskiego, Pewna, dobrze ze 
stosunkami „Marlborough House” obznajomiona osoba, 
wstręt ten tłumaczy przepowiednią cyganki, która nie wie- 
dząc z kim miała do czynienia, przepowiedziała księciu 
z ręki jego, iż małżeństwo równało się dla niego śmierci. 
Książę przyjął horoskop ten zrazu obojętnie, gdy wszakże 
w jakiś czas później inna jakaś wróżka tę samą powtó- 
rzyła mu przepowiednię, uderzyła go ona bardzo i długo 
pozostawał pod jej wpływem. 

X Głodomorka. Emancypacja kobiet, prowadząca do 
równouprawnienia ich z mężczyzną, na każdem występuje 
polu. Oto świeżo jedna z cór Ewy postanowiła iść o lē- 
psze nawet z głodomorami. Niejaka miss Nelson, artyst- 
ka amerykańska, wystąpić ma w Paryżu z długotrwałym 
postem, w czasie którego nic, prócz szklanki dziennie j a- 
kiegoś specjalnego napoju, do ust brać nie będzie. Celem 
miss Nelson jest dostarczenie biednym sposobu obchodze- 
nia się bez pożywienia ito bez nadwątlenia zdrowia. 
Rozpocznie popis w przyszłym tygodniu w „Grand.Hó- 


tel'u”, jak zwykle, w otoczeniu lekarskiem i dziennika- | 


rzy. , W-czasie postu. wystąpi nadto z czterema koncerta- 
mi, z których dochód przeznacza na biednych. 

X Świadectwo lekarskie. Dwaj lekarze -europejczy- 
cy, wezwani do łoża umierającego kedywa Tewfika, na- 
stępujące złożyli sprawozdanie ze spostrzeżeń swoich na 
rozkaz ministerjum egipskiego: „We czwartek, w d. 7-ym 
b. m., o godz. 4-ej zrana, przewieziono nas osobnym po- 
ciągiem do Helonan, do łoża jego wysokości. Po przy- 
byciu na miejsce o godz. 5-ej min. 30, przyjął nas lekarz 


nadworny, dr. Salem basza, paru słowami objaśniając nas 


o chorobie jego wysokości, przedstawiając ją, jako atak 
influenzy, do dnia. poprzedniego nic anormalnego nie 
przedstawiającej. Dopiero ostatniej nocy wzmogła się 
gorączka, twierdził lekarz nadworny, jego wysokość cier- 
piała na bezsenność i skarżył się na brak oddechu i ból 
w lewym boku, dla uśmierzenia którego zaadministro- 
wano mu wstrzyknięcie morfiny. Zadziwiliśmy się więc 
niepomiernie, zastawszy chorego w stanie silnego niepo- 
koju. Zmieniony był bardzo, wybladły, z oczyma bez 
wyrazu, leżał półsiedząc, podtrzymywany przez dwóch 
służących, widocznie nie mogąc tehu złapać. Z otoczenia 
swojego nie zdawał sobie sprawy i narzekał, że światła 
nie było w pokoju. Sprawdziliśmy gorączkę 40-stopnio- 
wą i słaby bardzo puls. Auskultacja wykazała nam wy- 
sięk w lewem płucu i zajęcie kataralne prawego. Stan 
ten jednak płuc nie tłumaczył ujawniających się sympto- 
matów mózgowych. Dlatego zwróciliśmy uwagę na inne 
organy i zążądałiśmy objaśnień od lekarza, prowadzącego 
kurację, odpowiedziano nam wszakże, iż pod tym wzglę- 
dem nic anormalnego nie zauważono. W tych warunkach 
zaleciwszy pewne środki, odjechaliśmy na czas pewien do 
Kairu, obowiązkami naszemi przynagleni do tego. Około 
godz. 1-ej powróciliśmy do Helonan. Stan chorego przez 
ten czas pogorszył się znacznie i nietylko choroba płuc, 
ale i symptomaty mózgowe wystąpiły z siłą, wszelkiej 
prawie pozbawiającą nadziei. Teraz dopiero wyszła na 
jaw choroba nerek. Natura zatem choroby określała się 
zakaźnem zapaleniem płuc, wywołanem przez influenzę, 
skomplikowanem równie zakaźnem zajęciem nerek, co ra- 
zem wszelkie wyzdrowienia odbierało szanse. Nie prže- 
szkadzało nam to użyć wszystkich środków, jakie były 
w naszem posiadaniu, niestety, wszystko napróżno, 
O godz. 7-ej wieczór nastąpiła śmierć, Podpisano: dr. 
A. Comanos, dr. Ed. Hess.” W post scriptum dodaje 
dr. Comanos, iż już o godz. 8 ej zrana prosił Salema ba- 
szę, aby o stanie kedywa zawiadomił prezesa ministrów 
i księcia Husseina baszę, Salem wszakże do ostatniej 
chwili z przedstawieniem rzeczywistego stanu choroby 
zwlekał. Wcześniej nawet znacznie żądano od niego wy- 


| jawienia prawdy, ale się żądaniu temu sprzeciwił. 
J i 


se W dnia 17-ym b. m. w Kielcach, w kościele 
św. Wojciecha poblogosławiony został przez Jks. ką- 
nonika Kulińskiego w asystencji Jks. Kozerskiego 
związek małżeński pomiędzy panną Walerją Ligęza 
i panem Kajetaneni Trąbczyńskim z Sieradza. ć 
25 


Szczęść Boże młodej parze. 
Dla biednej nauczycielki z ulicy Piekarskiej 
Doktorowa K. rs. ?.' + 
Dla potrzebujących kolegów. - 
B. P. dwa szynele. 


WERK BOTOGJ A 


t$. p. F erdynanda Kwietniewicz, 


P ANN A 
lat 68, córka geometry, zmarła dnia 22 stycznia r. b. Rodziną 
zmarłej zaprasza znajomych na żałobne nabożeństwo, odbyć się 
mające w dolnym kościele św. Krzyża, o godzinie i-ej przed 
poł. w niedzielę dnia 24 b. m, a o godz. 4-€j z poł. tegoż dnia 
na wyprowadzenie zwłok na cmentarz powązkowski.  —256 


+ Ś. p. KAROL FRYDERYK 
ME i un ma els, 


obywatel m. Garding, przeniósł się do wieczności w dniu 22-īľm 
stycziia 1892 r., przeżywszy lat 75. Pogrążeni w smutku: córki, 
synowie, zięciowie i wnuki zapraszają przyjaciół i znajomych 
na wyprowadzenie zwłok z domu przy ulicy Nowolipie X 46, 
w poniedziałek, tojest dni: 25-go stycznia, o godzinie S-ej 
po południu, na cnentarz ewangelicko augsburski. Osobne ża- 
proszenia rozsyłane nie będą. 


| +S. p. Henryk Celler, 


starszy majster zgromadzenia krześlarzy, 
zmarł dnia 21-go stycznia 1892r., przeżywszy lat 55, Po- 
została matka, brać 1 siostry zapraszają krewnych, przyja- 
ciół i znajomych na wyprowadzonie zwłok z kaplicy ewan- 
gelicko-augsburskiej przy ulicy Mylnej dnia 24-go b. m., 
o godzinie $-ej po poładniu, na cmentarz tegoż wyznania 
odbyć się mające, 2—130— 


s. JE 
Marceli Rubinstein 
) 
b. urzędnik kolei iwangrodzko-dąbrowskiej, 
po długich i ciężkich cierpieniach, przeniósł się do wiecz- 
ności w dniu 23-im stycznia r. b., przeżywszy lat 36. W nien- 
tulonym żalu pozostali: matka, bracia i siostry zapraszają 
krewnych, przyjaciół, kolegów i znajomych na wyprowa» 
dzenie zwłok w poniedziałek, to jest dnia 25-go stycznia. 
„o godzinie 2-ej po poludniu ze szpitala św. Jana Bożego, 
na micjsce wiecznego spoczynku. 
Osobne zawiadomienia rozsyłane nie będą. 2—2%61 


—24— 


Prajdla z Nendingów, 100 slubu Tylpel, 2.90 


Goldman, 


przeżywszy lıt 82, przeniosła się do wieczności. Stroskany 
syn, synowa i wnuki zapraszają krewnych. przyjąciół 
i znajomych na wyprowadzenie zwłok z ulicy Pawiej N16 
w niedzielę, dnia 24-go stycznia r. b., o godzinie 42-ej 
w południe na cmentarz Starozakonnych. 2—146 


+ Dnia 26-go stycznia, to jest we wtorek, za duszę 


ś. p. Stanisława Zdrojewskiego, 


obywatela m. Warszawy, jako w 3-cią rocznicę śmierci, 
odbędzie się żałobne nabożeństwo, w kościele Narodzenia 
N. Panny Marji wa Lesznie, o godzinie fi-ej przed po- 
łudniem, na które żona z dziećmi zaprasza krewnych i 
przyjaciół, —289— 


+ Dnia 25 stycznia, t.j. w poniedziałek, w bolesną ro- 
cznicę zgonu ś. p. 


Watrycego Krupowicza 


odbędzie się w kościele św. Aleksandra, o godzinie 9-ej 
rano, msza święta za spokój jego duszy. —251— 


MAGDALENY WA TERNICKIEJ, 


w pierwszą rocznicę Śmierci, odbędzie się żałobne naboe 
żeństwo w kościele św. Józefa Oblubieńca (po:karmeli- 
ckim) na Krakowskiem-Przedmieściu w poniedziałek, dnia 
25-go stycznia, o godzinie 4ł-ej przed poł. p47 


+ W poniedziałek, dnia 25-go b. m., jako w dzień imienin 


6. Pawła Wóycickiego, 


budowniczęgo, odbędzie się nabożeństwo żałobne w kościele św, 
Aleksandra, o godzinie 10-ej rano, na które pozostała żona 
z dziećmi zaprasza krewnych, kolegów i przyjaciół zmarłego. 249 

+ W poniedziałek, dnia 25-go b. m., w kościele św. Krzyża 
odprawione będą msze św. za dusz 


"T p Ludi rabianki Pater Zydekiny, 


o godzinie 10-ej rano, 


e 


> tnych). 


` stronne miały 


wynagradzania 


NT. 7e 


PE m mra R RR 
+ W dniu 25-ym stycznia, te jest w poniedziałek, w kościele | dusze kasy mają powstać z obowiązkowych składek, 


św. Krzyża, o godzinie 9-ej rano, odprawione zostanie nabo- 
keństwo żałobne, za dusze _ A ; 244 
ś.p. Antoniego Górskiego, 
ojcai syna, oraz Władysławy z Górskich Tabaczyńskiej. 
IEEE o TOES On ŻA ah ETA aka KOT SAA A | 000103 
+ Wszystkim, którzy z prawdziwą. życzliwością ulżyli 
nam w ciężkiem strapieniu, przyjmując udział w odprowa- 
dzeniu zwiok ukochanej córki naszej 


ś. p. KAROLINY, 


szanownemu duchowieństwu, a w szczególuości Jks. Pod- 
bielskiemu, za bezinteresowne oddanie duchownej posługi 
iszan. p. Misiewiczowi za bezinteresowne wykonanie po- 
bożnych pieśni podczas mszy Św. żałobnej, a także mło- 
dzieży, która na swych barkach odniosła drogie nam zwło- 
ki na miejsce wiecznego spoczynku, serdeczne „Bóg za- 
„Fi składają 
Mi 


Rodzice SKOCZYŃSCY. 


NADESŁANĘ 


W dniach 27, 28 i 29 stycznia odbędzie się w Sa- 
tonie Artystycznym Nowy-Świat nr 27 sprze- 
daż dzieł sztuki przez licytację na rzecz wystawców. 


z Petersburga. 
W Żurn. minist. Wółoda. Boś. ogłoszono obecnie 


rezultaty egzaminów dojrzałości za rok 1890-ty. 
Egzaminy dojrzałości odbywały się w 175 iu za- 


` kładach naukowych (165:iu gimnazjach rządow) ch, 


5-iu szkołach cerkiewnych i 5-iu gimnazjach prywa: 
yczenie poddania się egzaminowi dojrza- 
łości w roku sprawozdawczym wyraziło 3,223 u- 
czniów gimnazjów rządowych, 54-ch uczniów szkół 
cerkiewnych, 65-iu wychowańców szkół prywatnych 


"1 256 osób postroonych, ogółem 3,598 osób. W po- 
~ równaniu z rokiem poprzedzającym liczba egzami- 
' nujących się była mniejszą o 37 osób, głównie z po- 


wodu ubytku osób postronnych. Do egaminów nie 
dopuszczono 113 tu uczniów gimnazjów, 4 uczniów 
szkół cerkiewnych i 1 wychowańca zakładu nauko- 
wego prywatnego z powodu małych postępów, oraz 
8-iu uczniów gimnazjum z powodu niedostatecznej 
dojrzałości moralnej, jaka wyraziła się w ich postę- 

owaniu. Oprócz tego usunięto 3 osoby postronne, 

tóre w złożonych przez siebie podaniach oraz curri- 


-culum vitae dowiodły jasno, iż nie są dostatecznie | 
dojrzałe; 13 uczniów gimnazjum z powodu choroby, | czone do drugiej loterji dobroczynnej, zaczęły się już 
z odłożeniem egzaminu do roku następnego i jednego | 


ucznia gimnazjum za przekroczenie przepisów egza: 
minacyjnych. W. ogólności uczniowie, nie dopu- 
szczeni do egzaminu dojrzałości w r. 1890-ym, sta- 
nowią 3.99%, ogólnej liczby. Największa liczba nie- 


` dopuszczonych figuruje w okręgu naukowym war- 


szawskim. Okrąg ten zajmuje również pierwsze 
miejsce pod względem małych postępów uczniów; 
następnie idą okręgi naukowe: moskiewski, kijow- 
ski, dorpacki itd. Największą liczbą uczniów, ro- 
biących dobre postępy, odznaczają się okręgi: pe- 
tersburski i orenburski. Nie zdało egzaminu doj- 
rzałości 319 osób czyli 9.2%/, ogólnej liczby zdają- 
cych; w tej liczbie uczniów gimnazjów rządowych 
176 (5.7%,) i 146 osób postronnych (56.79,); wszys- 


| gy uczniowie szkół cerkiewnych, oraz zakładów nau- 


kowych prywatnych zdali egzamin. Większość kan- 
dydatów, którzy nie zdali egzaminu, wykazała małe 
postępy w języku russkim, greckim i łacińskim oraz 
matematyce. Każdy z uczniów gimnazjów, który 


- mie był w stanie zdać egzaminu, otrzymał przecię- 


tnie 2 do 3-ch stopni niedostatecznych; osoby po- 
po 3—4 stopni niedostatecznych. 
W porównaniu z rokiem ubiegłym—rok sprawozda- 
wczy należy uważać za pomyślny ze względa na 
wyższy procent zdających i na odpowiednio więk- 


| kszą ilość osób, które otrzymały patenty, oraz świa- 
„ dectwa dojrzałości,” 


Dień pisze: 
„Ministerjum finansów wniosło dorady państwa pro- 


. jekt asekurowania robotników fabrycznych od wypad. 


ów nieszczęśliwych. W ostatnich czasach ten sposób 
i yoana aya robotników zy- 
skuje coraz większe prawo obywatelstwa. W Rosji 
kwestja powyższa postawiona została na porządku 
dzienuym jeszcze w r. ]881-ym, t. j. lat temu dziesięć, 
Opracowanie całego planu powierzone wówczas zo- 
stalo towarzystwu popierania przemysłu i handlu. 
Następnie asekuracja zaczęła być stosowaną w pra- 
ać m z inicjatywy osób prywatnych, w niektórych 
fabrykach :i- zakładach przemysłowych przyczem 
korzystano głównie £ usług towarzystw asekuracyj- 
nych prywatnych. Z powodu jednak względnie sła- 
bej odpowiedzialności materjalnej fabrykantów w ra- 
zie wypadków z robotnikami, sprawa ubezpieczeń 
z inicjatywy prywatnej nie mogła przyjąć szerszych 
rozmiarów. d 
„Opracowany przez ministerjum finansów projekt 
ma na celu wprowadzenie asekuracji państwowej za 
pomocą urządzenia: ke kasy ubezpieczeń dla 
dów przemysłowych. Fun- 


| 
| 


| 
| 
| 
| 
| 


| 


KURJER WARSZAWSKI. — Dnia 23 


1 


ścąganych od fabrykantów odpowiednio do liczby 


zajętych w fabryce robotników, Kasa wydawać bę- | 


dzie emerytury robotnikom kalekom, a w razie ich 
śmierci pozostałym rodzinom, 

„W ten sposób asekuracja od wypadków nieszczę- 
śliwych. włożona została na samych właścicieli przed- 
siębiorstw i robotnicy nie biorą udziału w kosztach 
tej organizacji, Sądzimy jedoakże, iż ofiary te, 
wkładane na przedsiębiorców, nie powinny uwalniać 
ich ani od materjalnej, ani od karnej odpowiedzialno- 
ści zwłaszcza w tych wypadkach, kiedy nieszczęście 
wynikło skutkiem niedbalstwa administracji fabry- 
cznej lub braku odpowiednich urządzeń, zapewniają- 
cych należyte bezpieczeństwo robotnikom. Jest 
rzeczą zupelnie zrozumiałą, iż przeniesienie całej od- 
powiedzialności materjalnej na kasę ubezpieczeń 
mogłoby doprowadzić do wcale niepożądanych re- 
zultatów; łatwo też przewidzieć, że fabrykanci, zwol- 
nieni od odpowiedzialności, zaniedbaliby zupełnie 
środków bezpieczeństwa w fabrykach. Wobec teżo 
asekurację rządową należałoby zastosować tylko do 
takich wypadków, które zdarzyły się dzięki wyjątko- 
wemu zbiegowi nieszczęśliwych okoliczności, albo do 
takich, które wynikły przy pewnym udziale winy 
robotnika. Kasa może oczywiście we wszelkich wa- 
runkach wydawać emeryturę, jeżeli jednak winnym 
nieszczęśliwego wypadku jest sam przedsiębiorca, 
wówczas z zupełną słusznością należy zobowiązać 
go do pokrycia kosztów wynagrodzenia robotnika. 

„Spółcześnie z organizacją ubezpieczenia od wy- 
padków nieszczęśliwych, projekt ministerjum finan- 
sów ma na uwadze wydawanie z kasy zaponóg tym 
robotnikom, którzy utracili zdolność do pracy skut- 
kiem wyczerpania sił lub przewlekłej choroby. Kapi- 
tał, przeznaczony na ten cel, tworzy się już wyłącznie 
ze składek samych robotników, a fabrykanci biorą 
tutaj udział tylko w stosunku *,. Lecz i tutaj należy 
pamiętać, że choroby wśród robotników pozostają 
w zależności od warunków hygienicznych, zale- 

żnych znów do.pewnego stopnia od dobrej woli fa- 

rykanta. Można nawet twierdzić, iż warunki anti- 

ygieniczne fabryk przynoszą większą szkodę zdro- 
wiu robotników, aniżeli oddzielne wypadki .nie- 
szczęśliwe. Ztąd też nie wydaje się-.nam słusznem, 
aby na kasę chorych składać się mieli w przeważnej 
części sami robotnicy.” 

Dzienniki petersburskie donoszą, iż bilety, przezna- 


drukować. W celu uniknięcia wyzysku ze strony po- 
średników, bilety, o których mowa, rozesłane będą 
wcześniej do różnych miejscowości państwa. 


Telegramy „Karjera Warszawskiego”. 
ZDROWIE LEONA XIIIe 


Hzym 23-go stycznia. (Tel. pr. Kur. W.j — 
Wczoraj obnoszono po ulicach Rzymu nadzwyczajne 
wydania pism z wiadomościami z Watykanu, tyta- 
łowanemi „Agonia del Papa”. Mimo tego sytuacji nie 
należy uważać za krytyczną. Ojciec św. podniósł się 
już z łóżka po wtorkowym lekkim ataku influenzy; 
jeżeli zaś nie opuszcza wewnętrznych komnat Waty- 
kanu, to raczej przez ostrożność. Nie jest on cho- 
rym, wszakże właściwy wiekowi Jego zanik star- 
czy przybiera częstokroć objawy wyraźniejsze. So- 
mnolencja zmienia się z ożywieniem, 

Hizym 23-go stycznia. (Te. pryw. Kur. W.) — 
Na wczorajszem posiedzeniu izby deputowanych in- 
terpelowano rząd z powodu zatrważających pogłosek 
o pogorszeniu się zdrowia Ojca św. Minister Nico- 
tera zapewnił, że bezpośredniego niebezpieczeństwa 
niema. 


KOJEJE PRUSKIE. 

Berlin 23-go stycznia. (TP. pryw. K. W.) — 
Podczas rozpraw pruskiej izby deputowanych nad 
budżetem kolei,“ kanclerz Caprivi i minister komuni- 
kacyj, Thielen, zapewnili, że tegoroczny wzrost wy- 
datków na koleje państowowe nie będzie trwałym. 
Rząd pracuje pilnie nad poprawą stosunków komu- 
nikacyjnych i ma niepłonną nadzieję, że smutne 
wypadki na kolejach w blizkiej przyszłości należeć 
będą do wyjątków. O wartości kolei państwowych 
w Prusiech świadczy fakt, że zdołano bez żadnych 
utrudzeń ogólnego ruchu przewieźć 1,800,000 piel- 
grzymów, udających się do Trewiru dla złożenia 
hołdu sukience Chrystusowej. O powrocie do syste- 
mu kolei prywatuych lub wydzierżawiania, czego żą- 
dał Rickert, nie może być mowy. 
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PROJEKT SZKOLNY. 


Berlin 23-go stycznia. (Tel. pr. Kur. War.) 
Podczas rozpraw budżetowych w sejmie pra:kim 


i Rickert wystąpił z silnem potępieniem kanclerza 


| Capriviego za wzniesienie projektu szkolnego. 


Pro- 


| jekt ów prowadzi szkołę pruską nad brzeg przepa- 


| 


A O OZ Z 


ścii wydaje ją na łup kościołowi. © Caprivi zaprze: 
cza, aby rząd w polityce wewnętrznej dokonał zmia- 
ny frontu. Opiera on się na stronnictwach, w łonie 
których znajduje prawdę. Minister oświaty hr. Ze- 
dlitz zapewnia, że projekt jego wymierza równą 
sprawiedliwość wszystkim wyznaniom. © Hobrecut 
(narodowo-liberalny przewódzca) nagania surowo po- 
litykę rządu wobec pruskich poddanych niemieckich, 
utrzymując, że w ten sposób wychową. się nowy 
home rule na granicach państwa. Minister hr. Ze- 
dlitz bronił energicznie polityki równouprawnienia 
żywiołów lojalnych. 

Berlin 23-go stycznia. (Tel. pr Ke W.) = 
Izba deputowanych sejmu pruskiego rozpoczęła obra- 
dy nad projektem rządowym © szkołach ludowych. 
Kanclerz br. Caprivi oświadczył, iż zmiany, które 


| projekt wprowadza, mają ua celu zadowolenie, o ile 


możności, , także poddanych katolickich. Nie dzi- 
siejszy rząd praski wszczął walkę z kościołem (kul 
turkampf). Minister oświaty, br. Zedlitz, oświad. 
czył, że skoro arcybiskup Stablewski zgodził się być 
lojalnym poddanym pruskim, to om, minister, nie 
uważa za właściwe zająć stanowiska odpychającego 
Mieszkańcom wschodnich prowineyj Prus nalsży za- 
szczepić poczucie samoistności, natenczas widme 


polskie zniknie samo. (Aj. półm.) 
DEKLARACJA BISKUPÓW. 


Paryż 23-go stycznia. (Tel. pryw. K. W.)— 
Deklaracja biskupów w kołach republikańskich do- 
znała bardzo podzielonego przyjęcia.  Liberżć spo- 
dziewa się, że zamiast uspokojenia umysłów, roz- 
dra ni ona tylko radykalistów. Istotnie organy ra- 
dykalne przedstawiają deklarację, jako wypowiedze- 
nie wojny rzeczypospolitej, 

Paryż 23-go stycznia. (Tel. pryw. Kur. W) — 
Zapytany o zdanie co do deklaracji pięciu francuz- 
kich arcybiskupów, Jules Simon oświadczył, że wo- 
leli milczeć, W każdym razie ważnym jest fakt 
uznania przez nich rzeczypospolitej. Zapowiedź 
opozycji nie jest czemś nienaturalnem: nikt nie wy- 
magał od duchowieństwa, aby z góry potakiwało 
wszelkim reformom ustawodawstwa świeckiego, We- 
zwanie, aby katolicy energicznie spełniali swój obo- 
wiązek wyborczy, nagania Simon, jako zachętę do 
tworzenia partji. Senator Dide potępia surowo bi. 
skupów, którzy zdaniem jego. powinni zrozumieć 
szczytną ideę kościoła narodowo-gallikańskiego. De. 
klaracja jest wypowiedzeniem wojny. (Dide jest 
protestanteng przyp. red.) 

Parys 23-go stycznia. (14. r. Kur, War.)— 
Dceputowany Hubbard, który postawił niedawno 
w izbie wniosek w sprawie zachowania się bisku 
pów, miał wczoraj rozmowę z Freycinetem i z Fal 
lièresem 0 deklaracji wczorajszej arcybiskupów, 
w której widzi dowód, że duchowieństwo nie myśli 0 
rozbrojeniu. Hubbard żądał od ministrów, aby przed. 
stawili parlamentowi wniosek odroczenia obrad nad 
przedstawionym niedawno izbie projektem 0 stowa 
rzyszeniach, który zdaje się być wstępem do znie. 
sienia konkordatu. (4j. półn.) 


„AWANTURA W IZBIE. 

Paryz 23go0 stycznia. (Te. pryw. K. W.) — 
Dzienniki przeważnie pochwalają Constansa za nie 
przyjęcie pojedynku. Żądaniu bulanżysty Bodeau, 
aby dziennikarza Wampze za spoliczkowanie go ści 
gać sądownie, odmówiono. Śmieją się również z te 
go, że Laur zażądał od prokaratora jeneralnego kon 
ferencji, celem wytoczenia skargi Uonstausowi w te'i 
samej chwili, w której posłał do ministra swych se. 
kundantów. 

Paryż 23-go stycznia. (Tel. pr. Kur. War.) — 
Prokurator jeneralny uwiadomił Laura, że po zaj 
ściu w pałacu Bourbonów on mógłby wystąpić prze 
ciw ministrowi Constansowi tylko wtedy, gdyby za: 
żądał tego prezydent izby. Laur może zażądać od 


ZI. 


8 
Floqueta, aby wniósł do prokuratora skargę na Cou- 
stansa. Floquet nie otrzymał dotąd żądania w tym 
duchu od Laura, wszakże mniemają powszechnie, że 
kwestja wyczerpana. (Aj. półn.) 


SPRAWA CHADOURNEA. 

Paryż 23-go stycznia. (Te. pryw. Kur. W. — 
Według doniesień z Konstantynopola, ostatnia nota 
bułgarska kończy sprawę Chadourne'a. 

Hionstantynopol 23-go stycznia. (Tel. pr. 
Kur. War.) — Tutejsze poselstwo francuzkie uwia- 
domiło wczoraj W. Portę, iż rząd rzeczypospolitej 
zgadza się na projekt noty bułgarskiej, wystosowa- 
nej do Francji, skutkiem czego sprawę Chadourne'a 
uważać można za umorzoną. W nocie rzeczonej wy- 
rażopo ubolewanie z powodu, iż konsul fraucuzki 
w Sofji nie był piśmiennie uwiadomionym o wyda- 
lenia Chadournea i obowiązano się w przyszłości 
używać w tym celu komunikatów piśmiennych. (4). 


półn.) 


PROCES WALSALLSKI. 
Londyn 23-go stycznia. (Tel. pryw. Kur. W.)— 
W procesie walsallskim przeciw sześciu anarchistom, 
cskarżonym o niedozwolony wyrób mąterjałów wy- 
buchowych, odczytano zeznanie jednego z nich, któ- 
ry potwierdza winę swoich towaąrzyszów i oświądcza, 

że bomby przeznaczone były do wywozu 


PODPALENIE MOSTU, 

Tczewo 23-g0 stycznia. (le. pryw. K W,)— 
Nieznane indywiduum usiłowało wczoraj stary most 
na Wiśle zapalić gazem. Pożar w porę ugaszeno. 
Śledztwo zarządzone. 


WIELKI POZAR. 
Nowy Joris 23-go stycznia. (Te, pryw, Kur. 
War.) — W Indianopolis spłonął instytut położniczy. 
Mnóztwo kobiet i dzieci zginęło, 


Berlin 23-50 stycznia. (Tel. pr. Kur. War.) — 
Komisja parlamentu rzeszy w sprawie oclenia to- 
warów, znajdujących się w magazynąch tranzyto- 
wych, uchwaliła rozciągnąć odpowiednie prawo tąkże 
do drzewa budulcowego i opałowego, jakoteż do mąki 
i znajdujących się w składach młynarskich zapasów 
zboża. (4j. półm.) AAA, ku 

Paryż 23-go stycznia. (Tel. pryw. K. W.) — 


Według wiadomości z Buenos-Ayres, wybuchły po- 


ważne zaburzenia w Mendozie (Argentyna). Wiele 
osób zabitych i ranionych. Celem przywrócenia spoko- 
ju rząd wysłał nadzwyczajnego komisarza, 

Londyn 23-go stycznia. (Te. pr. Kur. War.)— 
Tutejsza izba bandlowa oświadczyła się przeciw pro- 
jektowi zaprowadzenia banknotów ahbośśtkiw ih, 

Londyn 23-go stycznia. (Fel. pr. Kur, W) — 
Sławny astronom, dyrektor obserwatorjum w Cam- 
bridge, John Adams, umarł. . j 
“Belgrad 23-go stycznia. (Tel, pr. Kur. War,)— 
Dłvgoletni poseł niemiecki w Belgradzie, hr. Bray, 
wręczył rejencji pismo odwołujące go i wyjęźdża 
ztąd we wtorek, 

Belgrad 23-go stycznia. (Tə. pr. K. Wy — 
Rząd odmówił przyjęcia dymisji ministra oświaty, 
Nikolicza (który strącił na dyfteryt czworo dzieci 
i skutkiem tego ciosu zażądał uwolnienia; przyp. 


red.) Udzielono mu trzymiesięcznego urlopu, który“ 
` minister spędzi w Trjeście i Wenecji. 


Berlin 23-go stycznia. (Tel. pr, Kur. War.) — 
kuble w gotówce ZE] (wczoraj 198.80) 
Ruble na dostawę Pr] (wczoraj 198.25) 


ODPOWIEDZI REDAKCJI, 


— Pani F. M., stałej czytelmiozce. — Znajdzie sz. pani za po: 
środnictwem ogłoszenia, my adresów takich nię pipni- ai 
i udzielać nie możemy. 

: tałej prenumevatorce. — Takich rekomendacyj udzielać 
nie możemy. i i 

` — Pani Reginie-Judycie. — W Warszawie na Królewskiej, 
róg Marszałkowskiej,„— W drugiej sprawie chętnie dopomoże 
Tow: misyezną aa pzy > 

— samej,— Imię, o jakie pani za 
'darz Eh Bren i w d, 25-ym Wite. 
przypada w poniedziałek, 


m J, J., sta 


— 


notuje „Kalen- 
ri b. Wisła ten 


umeratorowi., — Może sz. pan ko- 

respondować za naszem pośrednietwem; list żaraz wyszlemy. 

7 Panu makiem Ñ 50,— 6 ichak | 
— P dhh WOZO OAN ich” ~ 


dłę bójkę”. m Apene AIAS 


adny. 

— Panu $., statemu korespondentomi (%).— Mianuje naczel- 
nik zarządu (garas W ZE 1) i 

— Panu Adamomwt Gol. - Prosimy o adres. 

— Panu E. G. z ul. Złotej. — Są tęk różne, jak różnę talenty 
i wartość MARPET Wszystkich wyliczać nie mozemy. Je- 
żeli chodzi o stałych, dziś mazinum 6,001 i 8,000 ra. 

— Pany: Wikt. Lubor. w Kr.—Nie WANY. g 
hkierni juź nigdy sz. pan 


— Stałemu protwórat owi z Płocka. — Poinformuje inspe- 

ko rządowy kolej nadwiślańskiej, do którego zwrócić się ra- 
zimy. 

— Długoletniemu preńqumeratorowi,-— $ $4. pana zako- 
mujko Niny KEE BE która Moorei aa eni 
żařządzi. ` f A f RI 
" — Panu Antoniemu Bił.—Najdokładniej poidformńje s% pa~ 
na o adresach żądanych miejscową czytelnia akademicka. 

== Prenumeratororwt.—N Ateo Autora zanadto dobrzę jest 
znane, szanowane i pezciwe, byśmy mogli zarzuty sz. pana 
brać na serjp. J fsan À f 


— Panu E. Ber.—Posiadający świadectwo z ukończenia 6-iu 
klas gimnazjum lub szkoły” realnej, może w kaźdej chwili 
wstąpić do wojska w charakterze ochotnika. © wakującem 
minjseu w DRA i b lzięć się w kancelarji 
pułkowej. — W warszawskiej sz dip potzysk roznej kurs nalik 
rozpoczął się w październiku'r. z. Nowe zapisy szkoła przyj- 
mować będzie z początkiem drugiego semestru, 


należy osobiście dowi 


GIEŁD M% 


Wąarstamn d. 28.90 stycznia, 
Poranne dzisiejsze szacowania berlińskie zapowiadały 
198.50 i 198.50 w zaofiarowaniu, co odpowiadą kursówi 
| 50.874 bez kosztów. Nasze zebranie było dziś mało 
| czynne na polu dewiz, skutkiem czego ceduła notuje ża- 


ledwie dwa kursy za wpłaty w Berlinie: początkowy 50.50 | 


(równia 198 m. bęz kosztów) i końcowy 50.40 (t. j. 198.40 

m. za 100 rs.), wytwarzając różnice 10 kop. dziś na ko- 
| rzyść rubli i 15 kop. ta korzyść Berlina przy uwzględnie- 
| nia wczorajszego końcowego kursu. Główny interes giełdy 
walutowej rozgrywał sią dziś również na polu dóstaw, 
których zrobiono dość dużo, Sprzedano dostawy z odbio- 
rem stałym w końcu Kwietnia r. b. po 50.76 160.70, 
w końcu lutego r. b. po 50.50, orąz w końcu b. m. po 
50.424, 50.40, 50.374 i 50.86. 

Walaty obca w niewielkim ruchu, Krótkim Berlinem 
|obracanó po 50.50 i50.40, przy kursie zasadniczym 
50.410. Londyn krótki brano, według ceduly, po 10,22. 
Paryż krótki bez obrotów. Za Wiedeń krótki osiągano, jak 
chce mieć cednła, po 86.95. 

Wartość walut nie notowanych urzędownie: przekazy 
krótkie na Paryż 40.90. i 

W papierach obroty średnie, przy cokolwiek, słabszej 
| tendencji. Żądano za listy likwidacyjne po 97.99 1 97,50, 
względnie do wielkości odcinków. Wschodnie pożyczki 
w zaofiarowaniu po 102.65 Il-ej em. i po 103 Ill-ej em., 
*zabrano zaś kilka tys, rubli Il-ej em. po 102.50. Zahra- 
no kilkanaście lay premjowych gzlachec ich npełnoopła- 
conych po 200.50. Póżyczkę wewnętrzną 4%/, z roku 1887 
| I-ej em., poszukiwano 95, przy chęci zbycia po 95.40, a 
zualeziono rs, 10,000 po 95.10. O On / 

zastawne ziemskie starano się umieścić po 101.35 
I-ejser, i po 100.86 II, III, IVi V-ej serji, których szu- 
kano po 101 i 100.50, w tym samym porządku, a umie- 
| szczono kilka tysięcy V-ej serji po 100.65, oraz rs. 20,000 
| tejże serji z odbiorem w końcu b. m. po 100.45. Listy 

zastawne m. Warszawy ofiarowano po 102 :l-ej serij, po 

101.75 II ser., po 101.90 Ill-ej ser., i po 100.20 IV-ej i 

V-ej ser., których poszukiwano po 99.90; wzięto kilkana- 

ście tysięcy ostatniej serji po 100,05 i 100. W żądaniu 

nominalnem listy zastawne m, Łodzi pa 99 T-ej serji i po 

98.40 II, HI i IY 8, | 

Zą obligi kanalizacyjne miasta Warszawy chciano, o- 
trzymać 99. 

Notowano dziś w żądaniu: kupony celne po rs, 1.644, 
zapłacono 50.40 i 50.80, za kilkanaście tysięcy marek 
w gotówce. 

Godzina 12.  Usposobienie giełdy dla walut obeych 
wyczękujące. R pa l i 

Nicurzędowe kursa żądane: za Barl i 50,55, „za 
Londyn krótki yi Paryż oł pady: i iA Wiedeń 
krótki 87.—. W. 0. 

Okowita. Ceny nieuregulowane, Z powodu dostate- 
cznych zapasów brak jest odbiorców. Dowozy obfite, Usņo -~ 
sobienią słąbe, Ceny warsz, Tow, geze i sprzedąży svir, 
11,42. Pa | 

— Dziś giełda z wielkiem współczuciem dowiedziała 


się, Że jedna z najstarszych i najwięcej znanych firm 
w naszem mieścię w dziale farbiarsko-chemicznym, K. 


Lo mo wo Z A Z OZ ZZ o ZE OZ O O AE z 


KURJER WARSZAWSKI. —Dnia 23 stycznia 1891 +, 


age ZE NIS PSE PA | Sprawozdania z targów. 


H. isp, która w przeciągu pięciu lat, o ile jest wiado- í 


mem, straciła w Królestwie i Oesarstwie przeszło 100,000 
rs., zawiesiła chwilowo wypłaty. 
Szef tej firmy, znany w szerokich kółąch, żąda od wie- 
rade! 3 letniego moratorium, albowiem chcę całość za- 
acić. 


Aktywa wynoszą niecałe 50,000 rs. 

Nadto mówiono dużo na giełdzie o zaznaczeniu w osta- 
tniej korespondencji z Łodzi zawieszeniu wypłat przez ję- 
duą z największych fabryk sukną w Zgierzu, której stan 
bierny jest bardzo znaczny. 

Ogólnie przypuszczano jednak, iż w mowie będą ca fr- 
ma ureguluje swoje interesy, > STĘ 


i. 


R 
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Magazyny tranzytowe przy stacji Praga koloi warszaw= 


skysittespolskiej. 
t " Sprawozdanie z dnia 22 stycznia 1892r. 
wyszło: pozostaje 
Żyta, «4 6 « « « 3 Wagonów 100 wagonów 
OWS 05 4/4 -5 9051%0 6 5 111 m 
Mqąkiżytnioj e ew 1 5 b6 š 
Mąki peanał +.. 2 à 2 3 
Kaszy jaglanej s-e e é ó 452 pi 
Küszy gryczanoj sm 4 W +3 
BZU 40010668 4 — 5 
Fezenioy 56 064008 p 69 p 
Jęczmienia + « èso 8 * 109 ó 
biochu «e «4.1 1 . 11 ğ 
Gryki eoim «e sim . 6 ò 
Cebuli » « o o o o « — è a. M 
Firid « 7 M 
OJU e se © © 6 e 4 — 

Mąki kartofangj ; p — 5 ec AREK" 
Cukru o s „%7.,34'Ł bę A a 
Rodzenków + » ..— 4 ah 

pa Gh e e .....= P) o ? 
Tranu e 6 bee s aw ʻ <- » 


LM TEE TRE A 
Razem 25 wagonów 1020 wagonów, 
Ceny zbożą wynosiły: dinini 
Żyto seee sQl — do 134 kop ząpąła 
wies | uł g | =do . OLE 
asza jaglana A — do 146 y 
„od — do 110 „ 5 
dogi ; + 


gczmień 
ukurydza .. «Od — . 
~: $prawozdanie tygodniowe z r 
Mioa alośowich te Nr: ACK w tygodńiu ubie= 
głyiń v silńfych zniżkach cen pszenicy, do cżego przyczynił się 
rezultat ponawnej urzędowej: saksacji zbiorójy pszenicy, wo- 
dług którego wyniosły gee 12 miljonów, pode gdy pierw= 
szą oceua wykuzy wała zaledwie około Si miljonów, Teh e- 
zwykłe pow ększenie gra naturalnie dużą rolę w zaopatrzeniu 
potrzeb rynku swiatówego. Dość wstrzemięźliwę przyjmo= 
wania ładunków na rynkach europejskich dziąłą równioż osła» 
biająco. Pomimo poprawy w ostatnich Galo, zamknięto tys 
ień onpm pozer icy o 2 centy hižszemi, niź w tygodniu jo 
przednim. Ostatnie notowania wynosiły: loco 1 dol, 62'/, ce t., 
na luty 1 dolar 015/, cent, podezas gdy przed ośmiń dniami ĉe- 
ny tworzyły: loco 1 dolar '44*/, cant; na luty 1 dol. 03%/, cent., 
a w tymże czasie roku zeszłego ceny te wynosiły: loco 1 dolar 
OGT cent, na luty 1 dol, 0o'/, cent, Cena mąki ouniżyłą się 
również o 15 Gent. i wynosi obecnie 4 dol. 15 cent., wobec 3 dol. 
80 cent. w tymże czasić roku zeszłego. Zapasy kontrolowane 
zmiiejszyły się w tygodniu ubiegłym o drobnostkę. /apasy te 
wynoszą obecnie 45,609; 000 buszli, wobec 45, 69,000: buszli 
w tymże czasię roku too. A porten atlantyckich Stanów 
Zjednoczonych Ameryki Pomocna w ubiegłym „tygodniu wy- 
syłka powiększyła się nieco i wynosiła 136,000 Kwarterów 
pszenicy do Anglji, 60,000 kwarterów do Francji i 83,600 kwar- 
terów na resztę kontynentu. Z: Kalifornji wysłano 94,400 


pearógró w dą Wielkiej Brytanji i 8,000 kwarterów n 
stały. — IK Auglit, ubiegłym tigeda, było początkowo 
powietrze wilgówe, chłodne a na p. Ter 


<y. 

rynków dla pszenióy osłabła znowu; silne daolarga ahid tian 
golniej z Ameryki, znajduje tylko z wielkim trudem pomie. 
szczeńie, przy cenach obniżających się stale. (Ceny te obniży: 
y się prayyie ogólnie g 1 gay). do 1 Szyl, od ostatniego i ję 
di „ Dla artyknłów p tewnych' pojawia się. prawo; o. 
GRĄ wkbtktero zimniejsżój tompóratury, cokolwiek lepszy poe 
pyt. — Lomdya telegrafował w poniedziałek: Kańcuwa tenden- 
cja dla wszystkich artykułów ri DI bale bardzo ospałae 
Pszenica wogóle uiżej o / szyl. do 1 szyi., JĄ o peł.e '/ą 
Szy], owies ol szyl | więcej taniej włętędn do can pE 
nych w ostatnim tygodniu. Jęczmień stałe. Jęczmień Öro- 
warny stalej. Bon i groch zwyżkowo. Zboże. znajduj ce się 
w dródze ną morzu, bez zmiany, We środę: Wszystkie gatun= 
ki zbożowe wogóle bardzo ospale; pszenicą i mąka zuajdo* 
wały się pod naciskiem, gomme mniejszej podaży, z powodu 
wielkiego pożaru młyna w Setli Taylor, Pszenicy zagranicznej 
dewieziono tu 50,868 kwarterów., — | we wtotek: 
Pszenica niżej o 1 pens. mąka bez zm any, kukqrydza stale i 
skąpo ne tirgu. — - Rynek pszenicy haHo gry się pod 

iay- 


apne mr 


ngciskiem;:ziarno angipl>ni6 i zagraniczne niżej d 1 szyl., 
mal m obrocie. „Jęczmięń i owies stale. Boni | pale u 
mały ceny pełne, Kukurydza zdrowa z Ode-y o 1 szyl. drożej 
przy niewielkich iło$e aci tsjaru ng tyrgu. 4 'iarno amerykeń" 
kię hominalnio. æ znajdujące się $ gode łądanki ofiarowane 
niej. rz Leith we środę: Rynek był bardzo słabo nipoaghios 
ny a większość artykułów zgofiarowana niżej. — We Franc 
panował również tendencja słaba, a niektóre: ładunki zku- 
pione do tego kraju przez importerów, zaofiarowane byly niżej 
jeszcze od umiąrkowanych cen Amotyki na rynku światowym, 
toby oszozędzić srypokich Kospióp Gr pk we fian- 
cuzkich miejscowościach pórtowych,. które s CE) to» 
warem. Paryż donosi równieź o znacznie niższych notiwaw 
niach pszenicy Pe) m Belgja donosi 1ównież o pow O 
kowych, — 4 ji donoszą, iż pszenica i żyto również 
żej, a obroty są nader fanes — ad henem tw Westfalji vyn- 
k WY RASNJĄ nader różnorodną tendencję. | odczas Ar w nies 
których miejscowościach pszenica doznała silnej zniżki, w ine 
nych ceny jej zdołały się dobrze utrzymać. — W duinne 
grzech skarżą się na niezwykłą ciszę w Interesach. Młyny nie 
znajdują na MIS a rachunku dla swoich wyrobów, 4 brak 
eksportu daje się iczuwać wę wszyskich kierunkach, — Bers 
lin wykazywał w tym tygodnia silne zhizki dla pszenicy i y= 
ta, spowodowane głównie projektowąnem przedłożeniem parla= 
mevtowi obniżenia cła tranzytowego od zboża z 0 ciu mar. ną 
8'/4mgr. , Obniżka fa zresztą zo-tałą zatwierdzoną, a ma ona 
na celu zatrzymanie w Państwie tego zboża, które znajdowa- 
ło się w niemieckich składach tranzytowych. Pszenica stra- 
ciła 8 m., a żyto 6 mar. — Dowozy pszenicy ną rynek gdański 
były w ubiegłym tygodniw anowu bardo Piezyaczne, „ę,lepo= 
myślnę wiądomości 4 PAgTANIPT. i weponniana | żo ajka cia 
tranzytowego, spowodowały wielk psa | iwość ze stro 
ny k pujących, uk dalece, iż niewielkie zaoófi 'rowanie tową 
ru, znajdowało pomieszczenią tylko p cenach obniżających się 
codziennie dość silnie. Borógonę około 400 tonn, Żytą na 
rynku gdańskim było również w słabem usposobieniu pomime 
alawięlkiej odąży i miało. zbyt y= po cenach zniżkowych 
Zniżkę ocóniać należy na 6 m. do 7 m, Groch w Gdańsku be 
obrotów. i 


Cement jeszcze bez ruchu, przy mocnęm usposa bianiu 
ab pp Produkcji A AAPNGISBM „PP 


MODTA 


Nr 2$ 
BIURO INFORMACYJNE © NĘDZY WYJĄTKOWEJ 
sprawdzonej pizez siostry miłosierdzia, poleca miłosierdziu 
publiczności warszawskiej: 

Tamka X 36.—Posiedzenie dnia 14 stycznia 1891 f 


/KURJER WARSZAWSKI. — Dnia 23 stycznia 1802 r. i 9 


TANIE FIRANKI. MARSZAŁKOWSKA 148 Isiet...3 
NS "o bi i | p =Grzat Ari tacn ol EUN Gy WIAA 
i val! i zatem z pp. stowarzyszonych, którzy dywiden: 
ORO | Gl zy Ga Imetowe.. | dy za rok 1866 nie podnieśli, zechcą się zgłosić po 
Wy puściwsży Gilzy „„ Gabinetowe ' wyrabiane ze odbiór takowej najpóźniej do końca stycznia r. b. po 
| specjalnej bibułki hygienicznej i nieszkodliwej; dla | tym bowiem terminie, rzeczona dywidenda włączo: 

niepodrabiania takowych zaopatrzyłem etykietę | na zostanie do funduszu zapasowego. 143r 


N 2 Nazwisko 
deny Ulica Jub initiale 


| 
N.-Wolsk. Naziębło Marja Chora, mąż w szp., dz, dr, 7-ro. 


Ufleza  Pośpleszalska Mąż w szpitalu, dż. dr, b. Marką fabryczńą zatwierdzeną przez Depar: | OE RA 
Grżybow. Ciechanowski Żona čiężko chora, dż. dr. 5-ro tament Handlu i Przemysłu za nr. 13,881 i na tej za- Biuro Ogłoszeń Riajchnana i Fren- 
Leozo| j: Entóch Marja domy, dz. dr. 4. sadzie pod tą nazwą komu innemu giiz  dlera, Warszawa, Senatorska 26, ist- 
ya Sak ika aż ukobowy dza km | WYPAŻIAĆ ile wolno. 166. | niejące od lat 15, przyjmuje ogloszenia, reklamy p 
Bzielua } S. Papierbuch. : | blikacje do wszystkich dzienników po cenach redak- 


Sosnowska Mi „Mąż chory, dz, dr. daro 
5 funaki Zawistowska Mąż c ężko chory, dz-dr. 4-ro. 
Pawia Motka Buchelce Mąż ciężko chory dz. dr. 4-ro. 
Frota |vakowska Fl. Wdowa chora, dz, dr. 4=ro; 


i 

| 

| cyjnych z ustępstwem przy znaczn. zamówieniach.G6 
Moskiews. Kamiński Fr. Zona chora, dz, dr. 6-ro, z tych | cy 

|| 


Inna EEEE 


— Dentysta Zefja Gutzman wstawia zęby 
sztuczne, leczy i plombuje. Przyjmuje codziennie od 


SZESEERZEC 


arszawa plac Grzybowski nr. 16. 


- KOMITET 


ttoje chbrych ciężko. - 


8 Folw, Szm. Buchole Marja Mąż choty, dz. drób. 5-ro: Ą 101.3 : 3 10—5-€j po poł. Szpitalna 3. 204 
28 alot" Zygmuntowo Żona w szpitala, dk dr. a20, |  WórsdaWAKIOgO Towarzystwa Wióślarskiego EST 
47388 Kuźmińska P. Mąż ciężko chory; dż. dr.5-ro, | ma zaszczyt podać do wiadomości pp. członków, że W i x 

11 Baas ae Saigusa Bar. Mąż rerea wej. di dri Éro w dniu 24 stycznia r: b. i w każdą następną ńiedzić: w ogromnym wyborze 


lu A.H. 49 isniakowskiego 
w Watrszawie—Trębacka, róg Nowosenatorskiej 
nr 2, 252 


lẹ w łokalu Towarzystwa od godz. 5—7-ej wieczo- | 
rem odbędzie się ganyka dziecinna udzielana | 
przeź piofesora p. M. Olszewskiego. 40r 


pe 


KORESPONDENCJA PRYWATNA, 


- ZARZĄD 


R. MOROZOWICZ 


ma żaszczyt zawiadomić interesowanych, że 15 b. m 
otworzył trzeci sklep ż winami swej produkcji przy 
ulicy Marszałkowskiej nr 120. 13Źr 


$ 68 ustawy dyw 
członka w i 
| funduszu za 


8Y4 


Wielki i Slynny Browar Parow 


« 


y 
Dr. A, BUENGNER w Rydze. 

Piwo Kiracyjne „Waldschiloesschen." 

e e r Oro Rygski, niczem pry 
stępujący w dobroci angielskiemu, Znane, ze swej doskó0- 
nałości haturalń Piwo Bielawakie „Zdrowia.” 
| , Piwo Monachijskie dienne i Eksportowe, nio ró- 
A żniące się niczem od +ryginninego: 

n, Piwo Pilzeńskie; Helenowskie z Browaru Akcyj- 
4 nego K, Anstadt w łodzi. Bock, Culimbächer, Gam- 
brynus oraz oryginalny Porter Angielski. 


Główny Sklad Piwa i Porti 
i | iytniejący od 1870 r. | 
ŁUCZYNSKI 8 SZENIC 
w Warszawie, Miodowa XM 3, TELEFONU 83. 
PE UWAGA, Na każdej butelce na korku obustron- 
nie w Alany. Sio) firmy naszej. Etykieta i ka- 


sel Porteru Rygskiego firmy Dr, A.Buengner, opaćrzon 
Kobus PAŃSTWA | 7 > ; ż 
Ostrzega się przed falsyfikatami!!! 
mus BEZ KONKURENCJI! 
f P SPY TE E E, 


Pac ATS a e SA Sa 


uap y N 0 WO ŚĆ rs, 1 kop, 80, 
TALERZE GRANITOWE! 


ae! a Aea i dari OB OWE JE AR CZA 
alecu szczególwiej właścicielom restqttracyj.—Skład główny i Malarnia Po ʻoe 
p szczególwiej pp. Jany Pajansu i Szkła at 


Ryszarda Fijałkowskiego 


w Warszawie, Bracka Nr 20, 
wprost ulicy Widok w lokalu prywatnym. i a 


110 
E oz: rym 


LTR. 


Es 


i Niniejs żdóreżyt i d éa : ii i Szi P. b 
ME” niii Plot h i gier] dkķolic, Ż | Sklad wykabów ta ja zzóych fabryki 
ww. prooi POUR viot w mieście tutejszēm przy ulicy Grodzkiej, 


w domu V Wassermanąa istiiejący, przeszedł z dniom 1-m Stycznia 1592 r, 
na własność moją i nadal pod własną frma 


HERMAN WASSERZUC, 


DAWNIEJ 


Bracia Polakiewicz 


prowadzić takowy będę. 

Nadmieniając, iż skład mój obediiłe zaopatrzony został w najświeźsze wyrob 
tabaozne tak fabryki W W. Braci głakiewicz, juko uż | Wósyztkich iunych zadkiah 
i krajowych fabryk, spodziewam się, że potrafię zaskńybić sobie zatfanić Szanowniój 
Publiczności, ktorój wsselkim wymaganiom zadość uczyhić będzie staraniom mójot 
i polecając się łaskawym jej waględom, pozostaję s wysokim szacunkiem 103R. 


Herman WdSI6TZNĘ, 


Warszawskiego Towarz, Wzajemnego Kredytn | 


przypomina pp. członkom Towarzystwa, iż w myśl 
nda nie zażądana przez 

u lat 5-iu zalicza się do 

só6wego. _ . 


A | 28,09 


— Śmiałym los sprzyja — podług wskazanego 
adresu. 255 


— Adasi ar 18,—Na 4-ej maskaradzie W oznaczo- 
nem miejscu będę. 257 


Ra 500, 


t w winie naszej firmy 


otrzyma ten, kto wykryje fałsyfi zań”, 

A Książę Szymon Dawidowicz Andibn ow, właściciel! winnie Kachetyńskich i słyn: 
negó handlu wi. „Ałazań”, otworzył w Warszawie, zedmieście M 
se, goń osobistym kierunkiem, filję śwego Kandlu, wyłącznie do sprzedaży Win Kache: 
„ńskich. v : 

Firma Ałazągń, egzystująca od r. 1876, NAZTodzonĄą została medalami Śrebrnómi 
przez Uesar:kie Towarzystwo Wapno Pono nicią Oraz na Wysławach: Charkowskiej, Go: 
spodar-twa Wiejskiego 1587 r, Powszóchucj w Paryżn 1689 r, i Kankazkiej 1889 f, ha 
. vrir Kaukażkiej jedynie Wino Kachetyńskie firmy Ałazań, uztane zostały jako do: 
8 


onałg, PN: EA 
i } Nidgdżówańne prźyńńioty Win Kuchot skich skloniły wielu kupców Win do sprzeda: 
| wani Vin Kauka: oli; Kidlarskich i wsze kich sio.zonjch, a zatew jawnie fałszowańych 
win, pód etykietą „Win Kachetyńskieh”, Irżeciwkó tinu złeniii walczyła czynem i drukiem 
Jody „ię, firma „Ałazań:” 
Wina Kachetyńs.io mojej firmy „Ałiżań”, anallzowane są przez chemika rządowego 
Struwe, przez którego znakoluite przymioty wiu moich stwierdzone zostały własnoręcznym 
do mię dnm Biowaj liar 
dw emu powątpiewającemiu o naturalnych przytniotach win rmy „AŁA- 
ZAN", służy prawo e 6we analizie uBatsłcznjęj w LAKOPAŁ Jach j- 
scowych, z warunkiem, że jeźćli onó okaże Sią fałszowanem, firma prócz 
zwrotu kosztów ekspertyzy, wypłaci tau rś. 500.” 
Cena za butelkę: kop. 40, 50, CO, 70 1 £D. £ rś, 2 rs. 2.50 i 3 rs; nå 
wiadra od 6 do 20 rs — Biorącymm hurtotło 6dstępuje się rabat podług umo: 
wy, z wyjątkiem M 8i9.-- LJ 21: 91R 


Ample + Latarnie Weneckie, 


według modeli z kościoła św. Marka i pałacu dożów w Wenecji. 


poleca $. Gąsiorowski, Chmielna 35. » 


A nepr 


T N a 


NOWO-UTWORZON 


SPECJALNY MAGAZYN OKRYĆ 
-i SUKIEN DAMSKICH 
„PEIILIEPL 


w Warszawie, ulica Niecała Nr 9, 


obok Hotclu Britihlowskiego. 66 


Nowe Miary 


DO OKOWITY i SPIRYTUSU, 


zatwiórdzone pizeż Ministerjam Finansów, nabywać można 


w Zakładach Mechanicznych 


BORMAN, SZWEDE I S” 


„w Warszawie, ulica Srebrna © 16. m | 


w 


16 


KURIER WARSZAWSKI. z - Dnia 23 KVE Oe e r SZR O 1892 m 


Nr 23 


Istniejąca od Sy roku 


| 
JAM, l 


CYNFOLJA 
chemiczna najlepsza 


i NINA 


y- Źródławej. przeniesioną Ab: F 
na ulicę Mularska, gdzie nadal | |$ 
je ws szelkie kóry do wyl[rawy oraz 
iki wybór zamszowych, jelenich i 
ERF 115 


| B Stieblich. 


| gf rów etc. ete. można dostać najtaniej u $ 


M. WACHS, 


| ulica Twarda Nr 10. | 
Al Sprzedaż odbywa się detalicznie f% 
; i hurtowo. 108R g3 


7 Em LE 


Ą Sprzedaż hurtowa 1 detaliczna 


€ 


CZK AMERYKANSKI 


Bl w. skladzie nafty 
cze po ą 

A OON LEUN, | 

(| E. E Na Bry wangka a Y. 


O pre vape aee ae 
Tex ` 
a: 
= pm : 


72 


r Puder i Pasła do zębów 


| he BALDY 


z ©pactwa SOULAC (Gironda). 


Dom MMAGUELONNIE, Opat. 
2 medale złote: Bruksella 1880, Londyn 1884. 
NAJWYŻSZE NAGRODY. 


Wynalezione w r. U Sg ZE 
przez księdza 


4 Piotra Boursaud. 
7 sprzedaż hurtowa SEGUIN, Bordear. 


* aR Dom założony w r. 1807. 
E Detaliczna: We wszystkich znaczniejszych perfum., sptekach i składach mater. apt, 


p ironiczynę a a 


|) Lial, szwedzką, tymoteusz i t. p. nasiona, po najwyższych cenach targowych, na- 
bywa i o opróbkowane oferty uprasza 


E<. W. SELCE VY SH A 
w Warszawie, Miodowa 18. 101 


Woda przeczyszczająca 


$ do opakowania czekolady, mydeł, se- EŃ | 


| 
| 
| 
| 
ł 
j|1 
| ćnie do kaneelarji pułku, 
| 
| 
| 


i OGLOSZENIE 


Osoby życzące się podjąć ARS nieczy= 
stości z dołów kloacznych koszar Łazienko= 


| wskich pułku Lejb-Gwardji, zechcą się zgła- 
H aa dla zawarcia umowy w Poniedziałek, d- 


3 (25) Stycznia r. b. o godz, 12-ej w połu- 
114 


Syndyk tymczasowy upadłości 
"Towarzystwa Akcyjnego 
Cukrowni Zakrzówek. 


J na zasadzie art. 502 K. H., wzywa wszystkich 
| wierzycieli upadłości, aby. w ciągu dni 40 ed 


dnia dzisiejszego, stawili się pized niżej pode | 
| pisanym syndykiem, osobiście lub przez eł- 
| nomocników i oświadczyli z jakiego tytułu i 
w jakiej summie są wierzycielami, oraz aby 
dowody wierzytelności złożyli na ręce syndy- 
ka lab w kancelarji wtf upadłości Są- 
du Handlowego (Długa Ne 7). 

Warszawa, d. 10 (22) Stycznia 1892 r. 
Edward Czajkowski, 
Adwokat Przysięgły, 

Plac Krasiński X 2 (stary Teatr). 


Przyprowadzono na sprzedaż 
T RZ Y czteroletnie 


kare rysaki, 3 


czystej krwi, bez wad, ze stadniny Kri- 
wskiego Koniuszego Dworu L. C. M. Chodzą ; 
w parze i pojedynce.— Wiadomość u rotmi- 
strza Lichaczewa, dowódzcy 1-go szwadronu 
Lejb- Gwardji Grodzieńskiego pułku huzarów. 


| 116R 


Mineralna naturalna zrOdła 


WW EE u diza gołokmaji «> 


Według zdania powag medycznych, działa rzeczywiście A. zdac łagodnie i bez wszelkich złych nabtppste, 
Poleca się jako wodę przeczysze zającą nie zawierającą w swym składzie szkodliwych dla zdrowia części. —Dostać jej można wszędzie.— Dla 


normalnego użycia wystarcza lampka od wina dziennie. 


Działa pewnie, skutecznie i łagodnie przy obstrukcji i ja Aaa dej zatłuszczeniu wątroby, katarach żołądka i kiszek 
DYREKCJA W BUDAPESZCIE. 


EEE” nemoroidach i cierpieniach kobiecych, 


j Filiżanka kosztuje tyłko < kop. 


Przygotowanie Kakao kuracyjnego gii 


fabr. J. et C. Blooker w Amste 
wymaga jednej minuty 


amie 
czasu. 


, Sprzedaje się we wszystkich główniej- faii 

3 szych składach kolonjalnych i apte- fai 

© cznych.—Skład główny na Królestwo | 
* Polskieu Józefa Mleinadel, (S 


w Warszawie, Królewska Nr 39. 

Telefonu M 280. 

A aya eca się dla rekonwalescentów 
a 


h jako > wder naf i 


Ranka i wychowanie. 
Ks Pierwszorzędne ksmejonowane biuro 
nanczycielskie Sikorskiej, Niecała 12, reko- 
menduje nauczy cieli, nauczycielki, bony. 200r | 
Da pań i panów francuzka kounwersacja, No- 
wogrodzka 17—2; od 11—8. 2398 


trzy tygodniowo, miesięcznie rs. Pas 6, 
mieszkania 16. : 62 


ngielka 


Í 6—7!/4 


| posne, EAT G wyższy dyplom, lekcje 


2 Londynu KS lekcyj. 
l odzimieroka N 2—6. Zastać peinp od 


Feon ióm udziela lekcyj, z russkiem i pol- 


skiem tłómaczeniem. Zielna 26, mieszkania 


azistka z patentem i konwersacją fran- 
KA, ca lekcyj na midig, Hoża 


i 


Naturalne Wina GTRZIŃSKIE 


Czerwone, białe i Szampanskie 
z winnic Księcia J. K. Bagratien-Mychrańckiegi, 


nagrodzone za czystość i dobroć 
Herbem Państwa na wystawie 1882 r. w. Moskwie. 
Medalem złotym na wystawie 1589 r. w Paryźu: 
nabywać można we wszystkich znaczniejszych handlach win i restauracjach w War- 
szewie i na prowincji. 


CENTRALNY SKŁAD 
przy składzie Win i trunków zagranicznych 


| SCHULTZ & ZAWADZKI 


w Warszawie, ulica Senatorska X 24. 


| lub lokalu na takową w mieście 


i 
ł 


i 


j 
| 
1 
i 


| 


OCIERY 


rosle, młode z rodowodami, zdatne do ro” 
Lee A żePrzegu, są do sprzedania. —Nowy* 
91 


A00 sążni - 


drzewa opałowego, po rs. 6, do 
sprzedania.— Czerniakowska 75. 


Album Tańców, 


złożone z €-ciu tańców znanych kome 
pozytorów.—Cena 70 kop.— Nakład księ 
garni Guranowskiego, Senatorska 32 —De 
| nabycia w księgarniach 


51 


SMOKING 


i frakowe garnitury, poleca 
Magazyn Wiedeński L. pa 
Miodowa 2. 


OSTRZEŻENIE. 


Zastrzegam, nby nikt nie nabywał od Me 

eisbarda z Żyrardowa, weksln na rs. 900, 
wystawionego w d. 3 Czerwca 1890 r., płatny 
d. 3-go Października r. b. z podpisem Sz. 
Weinberg i M. Blausztein, solidarnie, 
gdyż posiadam od tegoż M. Weisbarda różne 
zobowiązania co się tyczy tego wekslu i tar 
' kże pokwitowanie z if wekslu. 

116R Blausztein. 


Żyrardów, w 20 Stycznia 1892 r. 


2R 


Kupna Cukierni 


bernjale 
nem poszukuję.—Spis inwentarza i warunki 
kupnu proszę nadsyłać: Warszawa, U acławo- 
wski, poste-restante, 116 


Syndyk tymczasowy massy npadłości 
Seweryna Michała Morgensterna 
i Henryka Nonne, 


właścicieli firm „Morgenstern iNonne* 
oraz Biura Technicznego „Slawonia.” 
Na zasadzie art, 514 i nast. K. H. i posta- 
nowienia Sędziego Komisarza, wzywa upa- 
dłych Seweryna Michała Morgensterna i i Hen- 
ryka Nonne, aby w dniu 15 (27) Stycznia 
1892 r., o godz. 11 przęd poł, stawili się w 
Wydziale upadłościowym Sądu Handlowego 
Warszawskiego, przy nlicy Dłngiej pod Ne 7 
urzędującego i objaśnili ie były przyczyny 
ich upadłości oraz wysłuchali sprawozdania 
syndyka, odnośnie do zarządu majątkiem upa- 
dłych, a to pod skutkami uznanią tychże za. 
p "Poz bankrutów, 
Adwokat Przysięgły Kozanecki. 


WEKSEL 


na summę rs, 200, zagubiony został, z 
datą 8 go Listopada 1891 r. wydany 
na 5 mies., na zlecenie L. Silberwasser. 


. 133 podpis D. Oliwa, 
Franciszkańska Nr 39, 


ME udzielam na swoim fortepianie lub 
na mieście. Wielka 31, mieszkania 10, od 
2304 


|| epa ia yk, z patentem konsere 
atorjum, U OWCY także na swoj 
fortepianie. Hoża 88, m. 5 1864 


m ena 


| 


, 


' 


l 


. Wspólna 23—8. 


Brio 1. 
O 

asoupas osiadająca gruntownie języ- 
Në: ieuski i lanięcki ź konwórsacją, Tis- 


ski i przedmioty klasyczne, poszukuja lekcyj. 
Chmielna 70, m. 1. _ 2389 


otrzebna nauczycielka lub IR I gry 
P na cytrze, Nowolipki 23, m, 6, * 2359 


rzebna francuzka w średnim wieku na 
poasua do Łodzi. Oferty proszę składać 
d literami „D. L. w kantorze Łódzkim.” 208r 


otrzebny korepetytor, uczeń filolog osta- 
P tnich 8-eh klas, Królewska 45, m 
nia 16. 207r 


odowita francnzka, wykształcona, udziela 
Biskey) konwersacji. Nowy-Świat 47, mie- 
szkania 4. 1788 


usska nauczycielka peszukuje lekeyj lub 
korepetycyj. Oferty przyjmuje p Kur- 


jera nd. 
tudent wydziału fizyko-matematycznego u- 


dziela lekcyj lub korepetycyj, za obiady lub 
wynagrodzenie pieniężne. rawia 17, mie- 
szkania 6, 218r 


tudent uniwersytetu, doświadczony kore- 
Styk, poszukuje lekcyj lub kozy Th 


+ 


mieszkania 21, sub „ 


Sienna M 89, m. 10, od 8 do 5-ej. 2030 


Āā oniesienia osobiste. 
pe Ciekawej 5,000 list na poczcie BA bej 


SZawie. 


O OO EE EA 
Uger: inst, muzycznego, udziela lekcyj. 


la „Erse” Lublin odpowiedź wysłana. 
D 2362 


Haliny i Aspazji list wysłany. 
p” ny pazji list wysłany. pe 


Ia Skabiozy list wysłany. 
D 2438 


la Kaziutki i Stachny list wysłany. 
D 3489 


ter 8,” raczy odebrać list Warszawa, 
G” 2412 


o cej 46 i Ciekawej blondynce odpo- 
chającej dy y = 


wiedzi na poczcie.—A. K, 
ka dla Aliny Z, poste-restante Warszawa. 
2134 


arysieńka za okazaniem kwitu Kurjera 
Miraz, odebrać list poste-restantc rekomen* 
dowariy ód „ Przeznaczenie.” 2468 
arszawa Mizautrop 777 list poste'rest. 
2414 
mn 


wysSiany. 


MP 777 list na poczoje. 
2387 


m O. Brunet list wysłany od Heleny Z. 
M. pi A 2378 


Posady i prace 
a) Poszukiwane. 


ona polka z francuskim i krawiecczyzną 
Bit wyręczeniem w. gospodarstwie domo- 
wem, poszukuje zajęcia. Piekarska N 10, mie- 
szkania, 6. 2405 

złowiek w sile wieku, familijny, z wy- 
Gsstatcesiem gimnazjalnem, skończony far- 
maceuta, od lat 10-iu z powodzeniem prowa- 
dzący na własną rękę interes handlowy, ży- 
czyłby sobie znaleźć spokojne zajęcie przy któ- 
rej z poważnych instytucyj w Warszawie— 
Kaucja na żądanie w gotówce lub hypoteczna. 
Nie uchyla się także od wypłaty honorarjum 
sa wyrobienie posady, o ile takowa, natural 
nie, okaże się odpowiednią. Dyskrecja zape- 
wniona. Oferty kę >a-keogi prosi się składać w 
kantorze Kurjera Warsz. pod „Kapitał i pra- 
ca 13.” 2817 
(e ec dobrej rodziny, lat 16, jest do u- 

mieszczenia do sklepu. Twarda 21, miesz- 
kania 4, 2268 


r S E a 
oriec z dwudziestoletnią praktyką, katolik 
w sile wieku, poszukuje zajęcia w Króle- 
stwie lub (osarstwie. Adresa prosi składać w 
Kurjerze pod lit. A. X. 2417 


gepaak żonaty, bezdzietny, z dobremi 
saladectwami, znający SIę na pszczelni- 
ciwie i gospodarstwie, poszukuje posady. Mo- 
Stowa M 5, m. 9, 2105 
z O z yy 
grodnik z dobremi świadęctwami poszuku. 
Je miejsca w każdym czasie, Krochmalna 45, 
mieszk. 11, 21 


a 
| am lat dwudziestu kilku, władająca do- 

Jskonale językami francuskim, avgielskim i 
niemie:kim, z wytwornem obejściem towarzy- 
skiem, szuka zajęcia dyrektrysy, kasjerki, ko- 
respondentei. Oferty składać proszę pod lite- 
rami M. P. w kantorze Kurjera Warsz. 2820 


rz, 
grodnik praktyczny, z dobremi świade- 
ciwami, poszukuje pogąd lub na pro- 
ka 0, mą” A V 


wincji. Śliska 9, m. 


(=. umiejąca piękne roboty, znająca 
się. na wykwintrem gospodarstwie miejskiem, 
poszukuje miejsca w bardzo zamożnym domu 
do zarzą:'u lub towarzystwa dorosłych panien. 
Nowogrodzką 26, mieszk. 8, od 2 do 4 ej. 1818 
NE WI Pa UN VRABZ I MED NĄ, 


SOba pracująca jako starsza lat kilkanaście 
w pierwszorzędnych magazynach w Paryżu 
arszawię, następnie mająca swoją pra- 
cownię, życzy umieścić się do kroju i zarządu 
prenn w zamożnym maguzynie, Jest tak- 
Š e o ie biały na suknię I Boba do od- 
stąpienia za przystępną cenę. Oferty przyjmu- 
je kantor Kurjera Warsz. „M, B. 5.” £ 4 
perna znająca krój i krawiecczyznę poszne 
knuje zajęcia prywatnie, Graniczna 14, mie- 
szkania 16. 


Pol poszukuje zajęcia na godziny. — 
Chmielna 55—1, od godziny 7 do 8-ej wie- 
2289 

zukam zajęcia rysownika i biorę do prze- 
pisy wania., Piękna Ne 13a, m. M 7. 2101 


rz banku, znający gruntownie bu- 

chaiterję i korespondencję w językach pol- 
skim, russkim i niemieckim, oszukuje wie- 
czornego zajęcia od godz. 6-ej. Łaskawe oferty 
pon zostawić w Kurjerze dla „Urzędnika 

anku K., R.” 2184 


Winasoa korespondent, posiadający 
pięć języków i buchalterję gruntownie, ob- 
znajmiony z różnorodnemi KA aias handlo- 
wemi, który kierował jedną z tutejszych in- 
stytucyj samodzielnie, mający referencje pier- 
wszorzędne, poszukuje odpowiedniej posady, 
Łaskawe oferty przyjmuje Biuro ogłoszeń, So- 
natorska 26, pod lit. ML J. 222r 


dowa inteligentna porsnkaje miejsca. dọ 
towarzystwa, dozoru chorych, dzieci, zna 
dóbrze kuchnię, bez pensji. Mostowa 18, u 
rządcy, od 11 do 2-ej po po: 2340 
pazemes niemka poszukuje kilka go- 
dzin dziennie zajęcia, demi-place. Wlekto+ 
ralna 32, kawiarnia, 
arządu domu poszukuję za- kaucją albo 
Zszieawy. Oferty upraszam złożyć pod sig. 
J.A. 2361 


czorem. 


b) £aofiarowana 


zdolna krojczyni potrzebna. Oferty z re- 
B..koondacją przyjmuje Kurjer Warsz. pod 
lit. G. 2200 


ona russka, z dobremi świadectwami, znaj- 
dzie posadę j przy ulicy Nizkiej 61, 2420 


o pracowni Marji, Elektoralna X 8, po- 
trzebue podręczne stanicząrki, dziurkarka, 
upinaczka. 2450 


b ania PEC POPRZE ODA ak u AAAA 
o kwiatów panna zdolna potrzebna zaraz. 
Zgoda Ne 3, m. 1, 2418 

FR Bordowska, jedna z większych, poszu= 
kuje ajenta odpowiedzialnego, mającego sto- 

sunki. Pisać do Brilowskiego hotelu, p. Ro- 

stin, ° 2145 
asjerka potrzebna do sklepu. Kaucja rs, 

Ko: Marszałkowska 132, stróż wskaże. 2372 


aszynistka i podręczna jako szykowacz- 
ka, obie do bielizny męzkiej, kompletnie n- 
zdolnione, potrzebne zaraz. Pracownia J. Bil- 


ling, arszałkowska:129. 2112 


Mera z dobremi świadectwami, żonate- 
go, na roczne wynagrodzenie poszukuję od 
i-go kwietnia r. b. do wiatraka, Wymagalna 
kaucja rs. 400. Zgłaszać się do zarządu dóbr 
Strzałków pr. Stopnicę. 175r 


otrzebna izraelitka do dzieci z pewnem 
F wykształceniem. Dzielna M 12, m. 3. 2178 


otrzebne panny podręczne i do nauki, Nó- 


P wogrodzka X 7, m. 3. 2098 


IMMM 
PODA bona niemka freblówka, z dobre- 
mi świadectwami. Śliska 10—5, 2126 
poza jest bong do chłopczyka siedmio- 
„letniego, znająga języki niemiecki i francu- 
ski, Wiadomość: ulica Trębacka Mè 11, miesz- 
kania 1. 22 


a 

omocnik kantorowy może znaleźć zajęcie, 
Pozwana język polski, niemiecki i russki, 
Oferty złożyć w Biurze ogłoszeń, Senatorska 
26, pod „Pomocnik.” 219r 


m——n—n nnn, 

otrzebna sklepowa inteligentna, z dobremi 
Pźwiadoctwanai. do sklepu noryiwberskiego.— 
Wiadomość: J. Konarzewski, Marszałkowska 
N 140. 2411 


[EO O W O A 
otrzebna panna ze wszystkiem, komple- 
tnie zdolną w krawiecczyźnie, żeby mogła 

zarządzać pracownią. Nowy-Świat 45, miesz- 

kania 3. 2438 


— nnn, 
otrzebne uczennicę do sukien. Krakow- 
skie-Przedmieście Ne 4, nową oficyna. 2442 


anna służąca uzdolniona potrzebna, Kra- 
kowskie-Frzedmieście ^ 42, m. 3, 2356 


=, 
anny uzdolnione do haftu i uczennice po- 
Pirzetne zaraz. Nowy-Świat M 49, mieszka- 
nia 21. 2349 
pozzeme są panny do kwiatów, ra PAETA 
się w niedzielę od 1-ej do 8-ej, Szpitalna 10, 
mieszk, 10, 5 


w, 
otrzebna bona na RA = a Z > 
szać się do zynu Polender, ulica u- 

ga 18. "PAN "_209r 


soba w śtednim wieku, wykształcona, mū- * 


'szkania 5, 


pri teg kolportetzy. Nowolipie 21, m. 11, 
pomiędzy 7 —9=tą wieczorem. 2380 
Pona? chłopiec do nauki do fortepiani. 

sty Jana Diitza, Elektoralna M6. 2388 


Spażący do kantoru, kawsler, fate AT] 
ODziewiąta rano, Hery:g, Berga 9. 2403 
Kane handlowy brahży kolonjalnej, zna- 

Jący język niemiecki, potrzebny jest zaraz. — 
Oterty nadsyłać do kantoru Karjera w Łodzi 
„M luQ.” 210r 


Wiktiwer może znaleźć stałe zajęcie w fae 
Nbryce maszyn parowych. Oferty i bliższe 
wiadomości złożyć w Biurze ogłoszeń, Sens+ 
torska M 26, pod „Werkfitrer.” 192r 


— 1 —- GM—o>o an ZZ 


dolne podręczne i do nauki do trykotów 
trzebne. Bielańska M 21, m. 7. = 2848 
fiupno i sprzedaż 
A) Wyprzedaję różne towary łokciowe, 
wełny kolorowe w deseniach i gładkie, 
lusze jedwabne, wełniane, aksamity kolorowe 
i fantazyjne, materje i wełny na pokrycie szub 
i futer, Woale, batysty, gazy gładkie i fanta- 
zyjre, korty, flanele, barchuny, firauki, kreto- 
ny, płótna, chustki. Prócz tego ragromadzona 
wielka ilość różnych resztek, wszystko po ce- 
nie znacznie niżej kosztu, —M. Szyszka, Żela- 
zna Brama M 2, obok ogrodu Saskięgo. 191r 
[p a (40 zbójców), powieść bardzo cia- 
kawa; Do nabycia w księgarniach i u wydaw- 
cy (Reussnera), Marszałkowska 142, Warszą- 
610 


wå, 

A) Bransoleta z brylantem na 9'/, karatów 
do sprzedania w 2-ej Warszawskiej Sali 

Licytacyjnej, Senatorska 28, 2404 
Garnitur porcelanowy francuski na 24 


Ds za pół ceny, w 2-ej Warszawskiej Salż 
Licytacyjnej, Senatorska 28, 2404 _ 


À) Paryski garnitur salonowy za rs. 500 
w ż.cj Warszawskiej Sali Licytacvjnej, 
Senatorska 28. 2404 


ntykwarjusz Makow, Solna 9, poleca 
meble starożytne, bronzy, porcelanę, szty- 
chy, 2223 


wraz z 8 kijami, 3 bilami i tablicą. 
mość u stróża, Ujazdowska 10. 

Bawa suknię jedwabną różową, raz po- 

J sprzedam. Oboźua i mieszka- 


D 


zech Rudolf kop. 78—80 korzec. Skład 
węgli, Wspólna 4 152r 


o sprzedania: arok, łańcuszek, piers 
baone, złoto, Mabaya Wholera | Wilso. 
Złota 4, m. 12, 1815 


D: sprzedania mundur galowy rzeczywi- 
stego radcy stanu, szpada, kapelusz i futro 
elki męzkie. Można obejrzeć od 2-ej do G-ej, 
Tamka Ne 23, mieszk. 12, drugie piętro. 2194 


o sprzedania meble salonowe (azjatyc- 
kie), stołowe, duże lustra i różne rzeczy. — 
Nowogrodzka 21, m, 6. 2037 


DZ suka trzymiesięczna, rasowa, do sprze- 
dania, także kapelusz pluszowy fantazyjny, 
bobrami obłożony. Będnarka 31, m, 22. 1325 


p: sprzedania „or pluszowe bronzowe za 
rs. 30, dolman pluszowy heliotrope okłada+ 
ny piórami za rs, 80, lisy pod salopę rs, 15, ża- 
kiet modny rękawy haftowane rs. 15, regen- 
mantel rs, 9. Wiadomość: Świętojerska 28, 
mięszk. 3 2364 


o sprzedania para koni kasztanowatych 
rasowych. Wiadomość: Aleja Róż 8. 2425 
D? sprze a kolebką żelazna bnjająca z4 
6 rs. UI. Zielna Ne 12, stróż wskaże. 2424 
o sprzedania kredensy, stoły obiadowe 
Daęvowe. UL. Marszałkowska X: 89, u stola- 
TZA. 2409 


o rl inn suknia pluszowa raz użyta 
Di kilka innych, również mało noszonych.— 
Nowosenatorską Ne 4, mieszkania M 4 od 
11 do l-ej. 2398 


p 
o sprzedania fortepian o 6-iu oktawach 
za rs, 50. Łazienki Królewskie, domek przy 

Sobieskim, mieszk, M 5. 2897 


o sprzedania futro niedźwiądki, nowe, zą 
nader przystępną cenę. Niecała X 10, mie- 
2138 
ebryka mebli giętych, Wąski Dunaj M 20 
ag rdia poleca w wielkim sA me- 
ble różnego fasonu, starannie wykonane, krze- 
sła od 18 rs, tuzin, a także wynajmuję na bale, 
koncerta, po przystępnej cenie. 2322 


ortepian wiedeński dobry, suknię jedwa- 
bną jasną sprzedam tanio. Chmielna 33, 
13. 1683 


m, 


ortepian, pianino, fisharmonję sprzedaję 
ratami, wydzierżawiam, strojenia, egzercy- 
towanie 5 kop. Jerozolimska 84, 2025 


Sky gy dobry, cząrny, rs. 100. Zgoda 3, 
m. 15. 2099 


<=ortepiąn A. Hofera jest 
4 Śliska M 14, mieszk. 10. 


do sprzedani 


eee RR 


P >> » a { 
n 
potél nowy, materją wełnianą kryty, do 

sprzedania. Ulica Ałeksandrja Ne 4, miesz- 
kania 9. f 2399 


= 


paro męzkie skunksy do sprzedania tanio. 
Czysta 4, m. 5, od 11 do 4-ej. 1872 


POMI sprzedam czarny, dobry, 150 rs, — 
Nowolipie 9, u gospodarza, 1864 


—— a 


ortepian Kralla, prawie nowy, rs. 290 


sprzedam, Elektoralna 6, m, 17, 1931 
arnitur mebli jest do śe r" Gosia 


Mós, m, 16, 
ogniotrwałe najtańsze i najlepsze u R 
KBehtego, ewy A 34. 8r 
Hawe stary, znakomitego pendzia, dó 
sprzodania, Krakowskie-Przedmieście M 28, 


Fabr. ram zł. Zakrzewskiego. 2159 


eble za bezcen! Garnitur czarny orzecho: 

wy, lustra, rozmaite inne meble, szafy, kre: 
dens, stół, krzesła, biuro, szeslongi, firanki.— 
Marszałkowska J6 108, od ulicy Chmielnej 
M 37, mieszk. 30 2327 

eble za bezcen! Garnitur czarny, orzecho- 

wy, perski, lustra, rozmaite inne meble, 
szafy, kredens, stół, krzesła, biuro, szeslong, 
firanki, Nowogrodzka 28, pierwsza brama od 
Marszałkowskiej, u właścicieła domu. 2312 


aszyny pończosznicze N: 12, 16, szafka wy» 
Mż Krucza 37, m. 7, ? 19027 
aszyny do szycia kapeluszy stomkowych 
tanio sprzedaje Juljan Berg, Mazowiecka 
M8 16. 135r 
anekin, lustro używane, 4 kaftani.i włó» 
czkowe i inne drobiazgi b. tąnio, Złota 29, 
m, 16. 1702 


aszyny do szycła kapeluszy słom:owych 
Mao sprzedania, Bielańska 7, sklep kapelu- 
Szy, 2423 
eble używane, dwa garnitury, komody, 
kredens do sprzedania, Chmielna 68, mie- 
szkanią 7. 2400 


owe obowiązujące blachy z numerami do 

czapek dla stróżów domów, przepisanej for- 
my przez władzę, wyrabia fabryka Józefa Po- 
znańskiego, ul. Długa X 43 (róg Bielań. 
skiej). 45r 


ianina doskonałe, nowe, po cenach przy- 
gal ho] Przyjmuję zamianę na używane, 

Nowy-Ś wiat 9, Gruszczyński. 2102 

Pani młodych bułanych wałachów do sprze- 
dania. Obejrzeć można: Jasna N 6, 1988 


ianino i fortepian do wynajęcia lub sprze» 
w bowogrodzkak M 2 a wska» 
1 


relotka russka na jednego konia do sprze« 
dauia, Wiejska 8 3. 2346 
ianino zagraniczne, nowe, do sprzedania 
lub wynajęcia. Długa 35—5. 1926 
Porrowa lokomobilu o sile 12—14 koni, w 
dobrym stanie. Wiadomość; Piękna 23, mię- 
szkania 3, 2203 


alopa lisy, kołnierz tumakowy, duży, 28 
25 rs, Smolna 7, m. 12. 2260 


zafa wachoniowa, stolik, maszyna Singera, 
heroęhon, frak, łyżwy. Marszałkowska 04, 
mieszk, 14. 2410 


— 


n rg pod szkłem dla towaru galanter. szu- 
kam do wynajęcia, Chmielna 5, pokoje 
meb), 13, 2117 
|| prokejóm aksamitny w kwiaty do futra ta- 
sonu burna, do sprzedania, Zimna 5, mie- 
szkania ż0, od 10—3-ej. 2354 
eae nr w NN na w nn, 
yéz: dla osoby sparaliżowanej jest do 
sprzedania zaraze Wiadomość w domu 
N il, ul. Miodowa, w trzeciem podwórzu, u 
Szewozyńskiej. 225r 
yjeżdżając do Moskwy, sprzedam garni- 
t.y mebli, 6 krzeseł, 2 fotele, kanapę, stół, 
drzewo czarne, kryte jedwabiem cuiyre. Ul 
Chmielna N 28, inżenier Liebert. 2407 


iolonczela z pudiem tanio do sprzedania, 
Zórawia 12, m. 7. 1584 


powodu wyjazdu za przystępną cenę do 
sprzedania garnitur mebli orzechowych, ada~ 
maszkiem krytych, z pokrowcami. Leszno 72, 
mieszk. 8. 1888 
zardiniery, otażery, parawany, koszyki roz- 
Zmaże wózki, welocypedy dziecinne, poleca 
skład, Krójowska, róg Krakowskiego-Przed- 
mieścia, _ 2179 

wioristy od stacji Miłosna dr, żel, warsz.- 
e, Płot jest do sprzedania 200 sztak sosen, 
zdatnych ną maszty, tyleż sztuk dębów orąz 
700 łokci suchych bali dębowych. Bliższa wia- 
domyść: Krakowskie-Przedmieście X 89, m. 2 
pomiędzy godz. 2—4-tą. 1854 


Interesa handl. i mająt. 


pteki dzierżawy poszukuję z obrotem_5 do 
8 tysięcy rubli. Oferty: Skierniewice poste- 
restante „Dzierżawa.” 568 


a igasi maka m ia EEE EEE E Aa S AE 
pteka wiejska w gub. podolskiej, w dobrej 
miejscowości, z powodu nagłej edoroby i ko- 

niecznego natychmiastowego wyjazdu jej włą- 

ściciela, sprzedaje się natychmiast za cenę rs. 

3,000. Bliższych informacyj udzieli redakcja 

„W iadomości farmaceutycznych”; Krakowskie- 

Przedmieście 40, 2160 


— Dia 28 stydasia 1809 è 


Mo 


m" 


EZ a OO X O 0 ZOO aa S 


A teka sielska do sprzedania za rs. 1,300.— 
amże potrzebni zaraz pomocnik lub prowi- 
zor z niewielką kaucją do prowadzenia apteki 
na swoje ryzyko, bez opłaty czynszu. Krze- 
szów, powiat biłgorajski, gub. lubelska. 1 


Jufet do wynajęcia w bandlu win i spirytua- 
ij. Bracka 25. 1877 


yty kupiec, specjalista w handlu drzewnym 
1 eksploatacji leśnej, mający rozległe stosun- 
ki, pośiadający języki polski, russki, niemie- 
cki, francuski, buchalterję oraz poważne refe- 
rencje, poszukuje wspólnika z odpowiednim 
kapitałem do założenia składu drzewnego w 
największem mieście fabrycznem lub przyjmie 
posadę w. iej lub innej branży. Oferty „W spól- 
nikowi” przyjmuje kantor Kutjera. 2187 
D: sprzedania kolonja 8 morgów, z ogro- 
den: owocowym, dom murowany, 5 wiorst 
za Fraga, za 4,500 rs. Wiadomość przy ulicy 
Waliców M 17, mieszk. 5. 2149 
zierźawa dwóch folwarków, rozległości 
14—24 włók, na korzystnych warunkach. — 
Wiadomość kaźdego czasu u rządcy domu 
N 116 Czerniakowska. Potrzebny praktykant, 
do gospodarstwa. WSZERZ 
em 3-piętrowy, okazały, z placem pod ofi- 
oynę, w okolicy Placu św. Aleksandra, do 
sprzedania na 9" netto; do kupna potrzeba 
rs. 16,000. Do ulokowania kapitały na pierwsze 
numera domów. Wiadomość: ulica Hoża X 16, 
mieszk. N 5, od godz. 3—1-ej, 2228 
om. przy ulicy pierwszorzędnej i handlowej, 
przynoszący !3—14,000 rs. rocznie, z wido- 
kami na przyszłość, do sprzedania. Kapitał 
wymaągalny przy kupnie 60—370,000 rs. Oferty 
proszę składać w kantorze Kurjera Warsz. pod 
„Dom 70.” 2012 


o budowy oficyn na rozpłaty potrzebny 
Dsoiidny przedsiębiorca. Chmielna 56, zrana 
do 11-ej, od 3—i>ej, u właściciela. 2371 


o sprzedania lub wydzierżawienia piekar- 
Dnia egzystująca od lat 50. Obrót roczny 
50,000 rs. Wiadomość w cukierni Vincentego, 
Miodowa 3% 4. 2368 


o wydzierżawienia zaraz pod korzystne- 

mi warunkami: plantacja róż, inspekta i 2 
obszerne szklarnie z 16,000 fjołków, z odpo- 
wiednią przestrzenią ogrodu i mieszkaniem. — 
Wiadomość na miejscu w Skierniewicach, u 
Bolesława Rogowieza. 1876 


om przy ulicy Chmielnej, nowy, 3-piętro= 
wy, Z tasiemiż oficynami dookola; zbudowa- 
ny fundamentalnie, przynoszący 9*/, netto, jest 
do sprzedania. Kupujący może wejść z nie- 
wielkim kapitałem. Wiadomość: Hoża X 16, 
m, 3, od 4 do 6-ej po południu. 1996 


eryt bezżenny i bezdzietny, pragnący wy- 

pożyczyć na hypotekę dóbr, 4 mile od Rado- 
mia nołożonych rs. 3,000 i w zamian otrzymać 
zupełne : trzymanie z mieszkaniem, w dwóch 
pokojach przy zacnej rodtinie, zechce się zgło- 
sié po bliższe objaśnienia na ulicę Marszał- 
koweką N 3%, mieszkania 3, PARY SEA 

15 


* szkania 51, 2183 


—— 


andel kolonjalny bardzo dobry z powodu 

-|wyjątsowych okoliczności do sprzedania. — 

Wiadomość w piwnicy win W-go Wysockiego, 
Podwale X 25. 2365 


nteres komisowy lub reprezentację na Płock 

[ivo Warszawę poszukuje młody człowiek, 
wykwalifikowany, może ziożyć kaucję gotów- 
ką. Oferty pošte -restante „5. 5.” w. Pło- 
aku. 2418 


nteres przemysłowy. Potrzebny jest wspól- 
nik z kapitałem 4,000 rs., gwarancja pewna. 
Oferty: K urjer lit. B. R. 1491 
rowiarnia jest do sprzedznia z powo 'u in- 
Korsów familijnych, od lat 30 egzystująca. 
Wiadomość w sklepie pieczywa Góreckiego, 
przy ulicy Bielańskiej X 20. 1944 


arczma do . sprzedania, wydzierżawienia, 
9 mórg ziemi, przy dwóch szosach, prawo 
własne. Kolonja mórg dwadzieścia pięć, z za: 
budowaniami, przy szosie. Wiadomość: W-ny. 
Teodorkowski, Miodowa 12, m. 27. 2392 


| pia posiadsjący niewielki kapita- | 


lik, mógłby pożyczyć kupcowi (poręc:enie 
obywatela), otrzyma w procencie mieszkanie, 
utrzymanie, usługę. Marszałkowska 138, mie- 
szkania 5. 2377 


ajątek 17 włók, ziemia w */; pszenna, łąk 

8 włóki, przy szo-ie, 14 wiorst od Piotrko- 
wa, 5 mil od Łodzi, do sprzedania. Inwentarz 
kompletny, dwór obszerny, z pięknem otocze- 
niem. Cena rs. 2,700 za włókę. Na żądanie 
jest także, do sprzedania sąsiedni majątek te- | 
goż właściciela włók 14, po cenie rs. 4,000 ża | 
włókę, przynoszący przeszło rs. 8,000 brutto | 
dochodu. Cena ostateczna. Pośrednictwo wy- 
łączono. Wiadomość: Jankowski, Warszawa, 


| jera pod A. K. M. 


Tw drakarai Kurjer uaresawskiago=Plaq Teatralny N 4786 (nowy $ 


| pępaalew z krowami do odstąpienia, mle- 
ko sprzedaje się 60 kop. garniec. Wiado- 
mość: kiosk, Podwale. 2209 


r Nê dom, dochodu 6,000, na spłatę hypoteki, 


potrzeba 30,000 na 19 po 9,000 Towarzy- 
stwa. Śliska 54, u właścicielki. 224r 
a dom w środku miasta położony potrze- 
bna jest s«ma bądź rs. 35,000 na pierwszy 
numer hypoteki, bądź rs. 20,000 na drugi nu- 
wer. Bliższą wiadomość powziąć można u wo- 
źnego Chotaczyńskiego, przy ulicy Krakow- 
skie:Przedmieście 3 2. 236 
preinis do sprzedania z powodu słabości, — 
Chłodna X 14. 2112 


porze 3000 rubli na pierwszy numer, 
na majątek ziemski w Kutnowskiem. Ła- 
skawe oterty proszę składać w kantorze Kur- 
1830 


porzez do odstąpienia z całkowitem u- 
rządzeniem. Wiadoniość: Nowa Praga, Środ: 
kowa W 18. 2195 


Praney jest pośrednik do zrobienia" no» 
Życzki rs. 6,000 na dobry majątek ziemski, 
niedaleko Warszawy, na 3:ci numer hypoteki, 
zaraz po połowie szacunku. Procent wyższy, 
pewność zupełna. Oferty składać w Kurjerze 
pod R. D, 2375 


ubłi 5,000 do wypożyczenia na dom w War- 
|szawie, na 1-szy uumer pe Towarzystwie, — 
Ulica Karmelicka X 30, m.-3. 2421 


ae a 


kład mąki „Słodowiec”, Przechodnia 3.— 
Sprzedaż pudowa, workowa, ceny fabryczne. 
Otręby najtaniej. 2119 


kład węgli do sprzedania na najpryncypal- 

niejszej ulicy, targu dziennie co 1.ajmniej 25 
rs, 
mu. 


kład węgla, egzystujący: od 15-tu lat, z wy- 


robionemi gospodami, do'sprzedania za przy- | 


stępną cenę. Grzybowska NM 44. 2136 


Sier kołonjałno-spożywczy do sprzedania.— 
Wiadomość: Krakowskie-Przedmieście N: 10 


domu, w sklepie. 1822 


klep dystrybucyjno - spoźywczy tanio do | 


odstąpienia zaraz. Żelazna 46. 2118 


carp spożywczy do sprzedania zaraz. Ulica | 


Karmelicka Jê 17, 153r 


l ie t- pralnię z powodu słabości, egzy-` 
m 


stującą pięć lat, Ulica Nowowiniarska M 12, 
. 22. 2134 


Sklep spożywczy do sprzedania. Chmielna 
R 13. 2024 


ewa mączny do sprzedania za Żelazną Pra: 
mą, w domu W-go Janasza, w bazarze, 
Ne 102. 2034 


klep niciarsko-galanteryjny do sprzedania, 
3,000 rs. Bardzo dobry punkt. Oferty. pod 
„Eliza” Kurjer. 2226 
S$ do sprzedania, Wiadomość: Podwale 
Ne 17, u szwajcara hotelu. 2328 


Sklep spożywczo-dystrybucyjny z naftą do 
sprzedania za rs. 5U0. Nowolipki M 93. 2343 


kład wędlin jest do sprzedania |rzy ulicy 
Marszałkowskiej M 89, z powodu słabości. 
Wiadomość: rogatki Jerozolimskie M 1, w skła- 
dzie wędlin A. 5, 2391 
klep spożywczo-dystrybucyjny do sprzeda- 
nia w każdej chwili, Tłomackie Nè 8. 2367 


Sep spożywczy do 2 wr z powodu in- 
teresów familijnych. Wspólna 17. 211r 


klepik z urządzeniem i bufet z przekąska- 
Si uo odstąpienia zaraz. Freta 48. 2401 


klep spożywczy jest do sprzedania.  Twar* 
da Ne 34, | 2428 


Cklep dystrybucyjno-piśmienniczy sprzedam 
tanio. Wiadomość: Bracka 5, mieszkania 8, 
od 10—12-ej i 4+—6-ej. 2024 


Te z powodu wyjazdu sklep spożywczy 
dobrze procentujący dó sprzedania. Śliska 
N 13, 2341 


Tac pięćset rubli potrzeba zaraz na rok.— 
„Spłata w całości iub ratami, Od sumy 15/,. 
Gwarancja zupełna, choć nie hy poteczna. Wia- 
domość: Włodzimierska 19, mieszk. 16, od 3-ej 
do 5-ej. , 2370 


W najpiękniejszej dzielnicy miasta jest 
do sprzedania dom w szacunku około 80 ty- 
sięcy rubli. Wiadomość: Marszałkowska Ne 56, 
m.d. Pośrednictwo bezwarunkowo wyklucza 
się: : 1899 


W cenie rs .1,200—1,600 poszukuję interesu 
handlowego lub przemysłowego już wyro- 
bionego, połowa pieniędzy zaraz, a następna 
na spłaty. Oferty w Kurjerze Warsz. pod 
„Spłata. ” . 1363 


W;?ślnika, kupca zdolnego z kapitałem 
rs. 6,000, poszukuje się do interesu komi- 
sowego z obrotem rocznym rs. 150,000, a ma- 
jącego skład fabryczny wartujący rs. 12,000.— 
Oferty sub „150,000 X. O.” Kurjer Warszaw- 
‘ski. 1910 


* 


i a sprzedaję sklep wiktua- 
odwale 28. 2382 


WOW 


Wiadomość: Tamka XN+37, u rządcy do- 
2180 | 


wasiaw Rsymanowski I 


I powodu braku zdrowia jest do sprzedania 

„Sklep mydlarski polski w mieście gubernjal- 
nem, dobrze procentujący. Wiadomość u p. 
Ejsenberga, Nalewki 15, m. 44, od godz. 6 do 
8-ej wieczorem. 2186 


Z powodu wyjazdu nieźle procentująca cu- 
kiernia czyli kawiarnia do sprzedania. Cena 
przystępna. Chmielna N 14. Tamże wyprze- 
daje się rozmąite sprzęty meblowe, figus, ze- 
gar, lampy, landszatty, lustro i t. d- „. 1707 


Z powodu wyjścia za ną; jest do sprzeda- 
nia na bardzo dobrych warunkach owocar- 
nia od lat -0 egzystująca przy ulicy Elektoral- 
nej N 17, róg Zimnej, Wiadomość na miej- 


sen, 2373 
akład cukierniczy do sprzedania. Wiado- 
ność: \\ idok 5, mieszk. 10. 2431 


————,>._L — 


tysięcy łokci kw. gruntu, na krańcu 


(20mż,s: położonego, z budowlami murowa- | 


nemi, w większej częsci mieszkalnemi i z roz- 
ległym ogrodem, blisko linji kanalizacyjnej i 
wodociągowej, niedaleko stacji tramwajo sej, 
do sprzedania 'w całości lub w pojedyńczych 
Rome z budowlami lnb. bez takowych. 
vkolicy fabrycznej, gęsto zaludnionej mia- 
sta, nadaje się szczególnie na budo: ę zakła- 
dów przemysłowych, domów mieszkalnych, 
domków robotniczych i t. p. Oferty pod lit. 
A. B. C. 120,000” należy składać w kantorze 
Kurjera Warsz. 2219 


lokale. 
D A. Wróblewski i S-ka, kantor przewo- 
z 


owy, Nowo-Senatorska 6, Filja Nowy- 

wiat 12. Załatwia przeprowadzki, opakowa- 
nia, przewóz mebli. 133r 

partamentu złożonego z 6-u lub 8-u pokoi 

| M wszelkiemi wygodami, w okolicy placu 

| św. Aleksandra poszukuje zaraz. Oferty skła- 


Aleksandra, róg Wspólnej, od 10-ej rano do 

3-ej po poładniu. 2441 

| pe odnajęcia jeden lub dwa pokoje z me- 
blami, z ładnem wejściem, może być z obia- 

dami, Włodzimierska Nė- 6, m10. _. 2208.. 


| DE kobiety pokój lub pomieszczenie, z ży- 
| BJciew, praniem, 18 rs. miesięcznie. 
krzyzka 15—19. 


okal do odstąpienia od 1 kwietnia, złożony 

z 5-ciu dużych pokoi, dwa wejścia, kuchnia 
i wygody. Marszałkowska 56. Tamże 2 pokoje 
osobne w każdym czasie, Gospodyni wska- 
że. - 206r 


| 

okal fabryczny składający się z sutereny, 

i Lparter« i pierwszego piętra, z dwoma salo- 
nami o 7-u oknach kaźdy, z urządzewiem ga- 
zowem. wodociągiem, windą i wszelkiemi wy- 
godami, sdo wynajęcia od 1 lipca. Wiadomość 
804 


na miejscu n właściciela, Dzielna 15. 


odownia oraz kilka suchych piwnic do wy- 
ajęcia Nowy-Świat 53, 2004 
odownia do wynajęcia, w której można po- 
mieścić -100. fur lodu, oraz obszerny lokal w 
peerorał oficynie, na składy lub 
warsztaty. Nowy-Świat Ne 8, wiadomość u 
rządcy domu. 23:2 
ieszkanie 5 pokoi do wynajęcia zaraz. 
Aleje Ujazdowskie Nè 35, drugie piętro, za 
600. 212r 


0% lipca jest do wynajęcia apartament 
z lż-tu pokoi, z wszelkiemi dodatkami— 


murowanej 


stajnią, wozownią, o 2-ch balkonach. Wiado- 
mość: Czysta M 4, u właścicielki domu. 21/0 
omieszczenie dla panievki (uczennicyy, 
z praktyką w językach i muzyce. Wiado- 
mość: Ryimarska M-8. Kancelarja hr. Za- 
moyskich. Krasuski. 1927 
Poz zaraz lnb od 1 kwietnia r. b. 
sklep średnich rozmiarów, w okoli-y placu 
Teatraluego. Łaskawe oferty pod R. W. do 
oddania w biurze ogłoszeń mA Bojeiwańa ot 


Frendlera, Senatorska 26. 221r 


| 
| 
1 
poszuknje się do wynajęcia pokój duży lub 


mały, albo też kuchnia, w okolicy Nalewek 
lub Długiej. Oferty Kurjer przyjmuje pod lit, 
GM mizv 03 2360 

Gtrzebne mieszkanie zaraz lub od kwie- 

tnin, pięć lub cztery pokoje. strona słoneczna, 
w okolicy Marszałkowskiej, Wielkiej, Nowego- 
236 
pokój z umeblowaniem, bardzo tanio, dla ko- 


Światu, Wspólna 37, m. 6. 


—— 


biety z dobrego towarzystwa, intelirentnej. | 


Ulica Bracka M 10, mieszsania 15, od 12-ej 
24192 


do 6-ej wieczorem. 


pisuena z fortepianem, dla przyzwoi- 
tej panny. Pawia 40, u właściciela, za bar- 
2295 


dzo nizką cenę, 


okój z opułem do wynajęcia, za rs, 6, m. | 
o r, 


Nowo-Zielna 45. 


15 
iwnioa obszerna z gazem i wodociągiem do 
2422 
okój umeblowany, obiad, samowar 12 rs. 
Chmielna 49—18. 


wynajęcia. Senaiorska 10, rządca, 


2416 


— 


jokoik z angielską kuchenką rs. 6. Krucza 
F 26, mieszk, 8. 2350 


Poz * meblami jest do najela; pmiółna 


dać proszę w sztabie 6 go korpusu, plac św. | 


Święto- | 


JoaBoO.TeMO | Ienarpon BapniąBa 11 (23) Annapa 1892 r 


Sriep z oknem wystawowem po zakładzie 
blacharskim, przy ul. Trębackiej X 13, kar 
żdego czasu do wynajęcia. Wiadomość na 
miejscu. os 2852 


i, 

| pers 4 pokoje z kuchnią do wyna» 
Jjęcia zaraz. Szpitalna M 10, mieszkania 11, 

pierwsze piętro. 2205 


środku miasta potrzebne są zaraz trzy 
pokoje, z wszelkiemi wygodami, najwyżej 


"drugie piętro. Wiadomość: Nowo-Zielna M 50, 


micszkania 2, 1852 


i niesienia rozmaite. 


| seata b. starsza instytutu położniczego, 
przyjmuje panie bez meldunku. Radzi w zae 
kresie swej specjalności. Słabość, umieszcze 
nie dziecka od 15 rubli, Złota 16, mieszka» 
nia 4, lub Zielna 9. Dla niezamożnych we 
stępstwo. 2127. 
oe Dombrowicz, b. starsza przytułku 

położniczego, przyjmuje chore panie, jako» 
też zamówienia w miejscu i na wyjazd. Złota 
6, parter, przy. Marszałkowskiej. 1547. 


A Wypożyczam na wieczorki, wesela, bale: 
„naczynia stołowe, talerze, półwiski, salas 
terki, sosierki, filiżanki, szklanki, kieliszki, 
noże, wideice, łyżeczki, kosze do owoców, wa» 
zony, dzbany. Przystrojenia salonów: lampy, 
świeczniki, żyrandole, kandelabry, lichtarze i 
bielizna stołowa—z odstawą do domu i zabra- 
niem po cenacn tanich. F. Kozłowski, Rye 


"marska 7, w Warszawie, róg Leszna: Skład 


lamp, szkła, porcelany. 17r 


ielizna do szycia, wyprawy i znaczenie 
» przyjmuje się. Marszałkowska 105, miezkae 
nia 8. 2353 


nia 22.go b. m. zgubiono medaljon złoty, 
proszę łaskawego znalazcy o oddanie tako* 
wego: Aleje Jerozolimskie 49, m. 9. 2390 


asa zaliezżkowa przy ul. Długiej 25, udziela 
zaliczki możliwie największe: na biżnterję, 
fortepiany, pianina lustra, futra, garderobę i 
towary, procent zniżony.— Tamże jest do sprze- 
dania kredens i dwie szaty dębowe rs. 150 i 
ładny żyrancol za rs. 30. 1500 
M amka zdrowa, z obfitym pokarmem. jest da 
I umieszczenia za rogatką Mokotowską, 4-ty 
dom za remizą tramwajową, w bramie na le- 
wo. 2224 
igea Biuro kaucjonowane rekomendacji 
mamek; poleca zdrowe wiejskie mamki,— 
Hoża 11. 1378 


poean Marcin Weissfeld zajmuje się 
spe jalnie cierpiącymi na reumatyzm. Grzy* 
bów 16. : 1572 


a ulicę Pańską potrzebne są obiady prywa- 


tne. Ktoby cliciał stołować, proszę adres- 


zostawić u stróża, Pańska 10. 2406 


odczas choroby J. Hirszfelda przy ulicy 
Chmielnej pod 3X: 49, zginął purilares z 
weksłani i zobowiązaniami przez różne osoby 
wystawionemi. Stosowne zastrzeżenia poczy= 
nione. Za zwrót przeznacza się nagrodę jaką 
zwracający żądać będzie. 2345 
Proca krawatów „Lonise” egzystująca 
12 lat, zajmuje się przeważnie wyuczaniem 
wszelkich fasonów w trzy tygodnie, przyjmuje 
robotę z danego materjału, Orla 10, oficyna 
prawa. 220r 
ianino J. Dütza do wynajęcia, * Diga. M, 


mieszkania 13, 235 


ierwszy warszawski cyklodrom, Miodowa 
Piz. jazda i rauka na welocypedach na miej- 
scu, godzina 10 kop. 214r 

pies wyżeł, maści blado-żółtej zginął, ktoby 
Pmiodziai gdzie się znajdajezechce zawiadomić, 
za nagrodą: Senatorska 25, m. 19. 2443 


„oszukuje się kobiety przyzwoitej, któraby 
Poi dziewczynkę cztero-mwiesięczną na 
wykarmienie, Chmielna 29, mieszkania 46, 
do 10-ej rano. 2444 


epp i okrycia przyjmuję do roboty i ce- 
nach umiarkowanych. Świętokrzyzka M 35, 
1681 
achlarze, wybór największy, poleca A, 
Chojnacki, Marszałkowska. róg, Chmiel- 
nej. 2060 
Wiżznaczki przyjmuje do reparacji, zgwa- 
rancją roczną za takowe, wykenywa spie- 
sznie i tanio. Nowogrodzka Xe 20. 1SH 


yżymaczki reparuje specjalnie fabryka 
WE otiw metalowych. Ulica Erywaúska 
Nal. : 1670 


v Nowy Bazar, Rymarska 10, obok Br. Les. 
jaser: Przybory: podróżne, paski do łyżew, 

torby, baty i pasy myśliwskie. 2146 
"Nowy Bazar, Rymarska 10. Tornistry, 


„paski uezniowskie i damskie bawetowe. 
Pantofelki złotem i srebrem haftowane. 2146 


Mowy Bazar, Rymarska 10. Zabawki 
Koita, ramki do fotografji, kredki i kar- 
ty do gry. > 2146 


xx) Wachlarze paryzkio, prześliczne, w 
____Jogrownym wyborze, sprzedaje, 152 


mieszkania 6. 


Rr | Najtaniej — specjalny skład wachiarzy 
Jj. Lukrec, Marszałkowska 132. 1-sz@ 
piętro. 752 


